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Р. Dr. Zel 


lemu zespołowi, urzę 
i biorącym udział w 
tym którzy nieśli na swych barkach drogie 


D-rowi Zahorskiemu 
wszystkim Kole- 
азу Chorych tak 

onaniu pogrzebowych pie- 

nam zwłoki oraz wszystkim 


owi, JWP. 


przyjaciołom i znajomym składa serdeczne podziękowanie i „Bóg zapłać” 
Zona, córka, syn i rodzina. 
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Wszystkim, którzy oddali ostatnią posługę synowi naszemu 


ś.p. MARJANOWI 


i w ciężkim naszym smutku okazali nam tyle życzliwości i współczu- 
cia, a w szczególności ks. wikaremu W. Rosso, ks. proboszczowi Ol- 
czakowskiemu z Gołonoga, kolegom, urzędnikom i górnikom Grodziec- 
kiego Towarzystwa, tą drogą składamy najserdeczniejsze wyrazy po- 
dziękowania 
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Bronisławostwo Brzozowscy. 


ś. Тр. 
KAZIMIERZ. KASIŃSKI 


Urzędnik Elektrowni Okręgowej w Zagłębiu Dąbrowskim $. A. 


Dr. med. 


Zmarł dnia 24 stycznia 1930 r., przeżywszy lat 48. 
W Zmarłym straciliśmy nieodżałowanej pamięci kolegę. 


KOLEDZY. 


Klemens Kruszewski 
Specjalista chorób dziecięcych 


b, lekarz szpitala św. Lodwika dle dzieci 
w Krakowie, osiedlił się w DĄBROWIE 


GÓRNI ul. Szopena 1 (dawniej 
ul. Miejska) ordyanje od g. 4. do 5-еј po 
południu. 


іс 


Dr. med. Н. Lieberman 
chorób dziecięcych 


przyjmuje: od 11—1 pp. i od 3—7 w. 
" PORZE E 


WŁASNE DOMKI NA SPŁATY 


DLA ROBOTNIKOW ZAGŁĘBIA DĄBROWSKIEGO. 


WARSZAWA, 25-4. (Tel. wł.) Na- 
wiązując do zamierzonej przez Mini- 
słerstwo pracy i apieki społecznej a- 
kcji budowy domów czynszowych 
w większych skupieniach przemysła 
wych, w celu dostarczenia tanich 
mieszkań dla klasy pracującej, шо 
żemy zakomunikować, że na terenie 
Zaglębia Dąbrowskiego sprawa ta bę- 
dzie razwiązana w sposób niezmier- 


nie celowy, dla robotników korzy 
stny, a mianowicie będą mogły byc 
budowane duże ilości domków w po 
bliżu zakładów kopalnianych. Domki 
te będą oddawane na własność na 
hardza dogodnych warunkach (na 
spłatę) robotnikom poszczególnych 
zakładów. 

Tak szczęśliwe rozwiązanie spra 
wy budowy domów czynszowych 


może nasiąpić dzięki temu, że prze- 
mysł Zagłębia Dąbrowskiego zgłosił 
gotowość współdziałania w iej akcji 
przez zaołiarowanie za darmo placów 
pod domki i ogródki. 

Dzięki temu p. min. Prystor, które- 
mau, jak іо podkreślił, zależy na roz- 
wiązaniu tej sprawy w formie moż- 


liwie najdogodniejszej dla robotni- | 


ków, w zasadzie toka koneepcję ue 
znał za burdza celową i dzięki (ети 
już jesienią bieżącego roku setki ro- 
dzin robotniczych będą mogły mie- 


szkać we własnych  higjenicznych 
domkach. 

О ile nam wiadamo, pierwsza (a: 
ka kolonja sianie przy kopalninch 


Towarzystwa „Salurn*, 


Obniżenie funduszu dyspozycyjnego|Możliwość częściowego przesilenia 


Ministerstwa spraw zagranicznych. 


„WARSZAWA, 235-1. (Tel. wł.) W ko- 
misji budżetowej w czasie uchwala 
nia budżetu Min, spraw zagranicz- 
nych, mimo że min. Zaleski w spra 


wie funduszu dyspozycyjnego posta- |2 


мӣ kwestję zaniania, komisja posta- 
nawiła skreślić z tego funduszu 3 
milj. zł, natomiast powiększono o 1 
milj. fundos reprezeniacy jny, а pro- 
pagandowy zmniejszono o 1 milj. 
jARSZAWA, 25-1. (AW.) 


ceminister Grodyński, który twier- 
dził, że w najbliższym czasie nkaże 


gowy w celach handlowych i prze- 
mysiowych na 25 zł., za wielokrolny 
handlowy na 150 zl., zu paszport ul- 
gowy na kszłałcenie się. poratowa- 


Zma- nie zdrowia lub udział w zjazdach 


mienne oświadczenie złożył dziś па па 20 zł, za wielokrotny ulgowy na 


posiedzeniu komisji budżetowej wi- 


Umowa polsko-niemiecka 
W SPRAWIE EKSPORTU ZROŻA. 


BERLIN, 25.1. Minister aprowizacji 
Rzeszy zaakceptował niemiecko - pol- 
ка konwencję, dotyczącą porozumie- 
nia, celem eksportu zboża. która stanę 
lu między obu temi krajami. 

W dniu dzisiejszym delegat rządu 
polskiego da rokowań zbożowych ma 
zjawić się z p locnictwami u 
przedstawiciela rządu Rzeszy, tak, że 
prawdopodobnie dzić s zostanie 
podpisana umowa polsko - niemiecka. 
w sprawie m zboża. 


100 el. 


w łonie Rządu p. Bartla. 


WARSZAWA, 24-1. (Tel. wł.) O- 
graniczenie о 2 milj. zł. funduszu dy- 
>pozycyjnega Min. spraw wojsko- 
wych i o 5 milj. Min. spraw zagrani- 
cznych wywolała nową sytuację w 
{оте Rządu. jeżeli do tego dodać, że 
w łonie centrolewu doszło do pora 
zumienia w Sprawie wyrażenia vu- 
tum nieniności min. Prystorowi, ta 
dowodziłohy ta możliwości nadejściu 
częściowego przesilenia w łonie 
Rządu. 


min, Zaleski udał się do premjera 
Barila, z którym konferował dwie 
godziny, poczem obaj udali się do 
Briwederu. Po godzinnej konferen- 
cji min. Zaleski opuścił Belweder. п 
premjer Bartel konferował jeszcze z 
marsz. Piłsudskim godzinę, 

7 kół pułkownikowskich inspiru- 
ją, że Sejm chce stwierdzić swe nie- 
zadowolenie z akcji premiera Bar- 
Па. Rozszerżane pogioski, jakohy 
groził kryzys gabinetowy, narazie 


Pa posiedzeniu komisji budżetowej | nie odpowiadaja prawdzie. 


UCHWAŁY SEJMU 


na wczorajszem posiedzeniu. 


WARSZAWA, 25-1. (Tel. wł.) Na 
soboiniem posiedzeniu Sejmu po kil- 
ku przemówieniach komunistów przy 
siąpiono da przegłosowania wniosku 
komunistycznega o wyrażenie votum 
nieufności dla Rządu. Za wnioskiem 
iym głosowali tylko komuniści. 

Następnie przy jęto w drugiem czy- 
laniu ustawe o dodatkowych kredy 


tach, przyczem włączono da ogólnej 
sumy kredyt 15 miij. zł. na bezrobot- 
nych wsi i miast. 

Przyjęto w trzeciem czytaniu n- 
Маме o emisji prem jówki dolarowej. 

Uchwalona nagły wniosek Р. Р, $, 
w sprawie podsłuchów  telefnnicz- 
nych. Wniosek nehwalono  jedno- 
zdośnie. 


Pierwszy transport 
EMIGRANTÓW DO PERU. 

WARSZAWĄ. 25.1 (AW). W dniu 6 
marca rb. wyjeżdża do Peru pierwszy 
transport emigramtów. którzy osiądą 
na terenie koncesji Polski. Ogólem wy 
jeżdża 150 osób. Koloniści otrzymają 
większe tereny w cenie po 5 dolarów 
za hektar. 

WARSZAWA, 25.1 (AW). Do тор 
rolnych w Niemczech ma wyjechać 
na wiosnę rb. z Polski okolu 40 tysię- 
cy robotników. em przewidywany 
ез nowy konżyneenu 


4. 


PRZEGLĄD PRASY. 


Ks. biskup Kubina 
© ORGANIZACJACH ROBOTNI. 
CZYCH. 


PARYŻ, 25-1. Wczoraj późnym wi=- 
czorem zakończono w procesie Lit- 
winowa, brata komisarza do spraw 
zagr., przesluchiwanie świadków. Je- 
den ze świadków zeznał, iż Litwinow 
dopuścił się wielkich nadużyć pod- 
czas Swega pobytu w Warszawie. 

Na to oskarżony podniesionym pel- 
nym gniewu głosem zawołał: Jestem 
niewinny. Żadnych przestępstw nie 
mam na sumieniu, poczem dodał, że 
brat jego komisarz Litwinow razem 
ze Stalinem dokanali swego czasu 
zhrojnego napadu na bank w Tyfli- 
sie i zrabowali wówczas pół milja- 
na rubli... 

Jaka ostatni akładał zeznanie byly 
radca ambasady sowieckiej w Pary 
żu Biesiedowski. Charakłerystycz 
nem jest, że znany poseł komunisty- 


"Tygodnik djecezji częstochowskiej 
„Niedziela* podaje głębokie kazanie, 
Które ks. biskup dr. T. Kubina wygło- 
sił w katedrze częstochowskiej na za- 
kończenie starego roku 1929. Znajdu- 
jemy w niem szczególnie trafne uwa- 
gi poświęcone organizacjom robotni- 
czym w Polsce. Ka. biskup Kubina 
wskazał naprzód na wielkie znaczenie 
orzamizacyj rohofników i wogóle świa 
{а pracy. 

Матак na nich — mówił potem — w 
szczególnie dotkliwy sposób odbijają 
się dzisiejsze stosunki, to też przedę- 
wszystkiem w ich interesie cą pożąda- 
ne apoleczne i poepodarcze reformy і 
przemiany. Już Jeon XII zwrócił na 
io uwagę w encyklice Rerum Nova- 
rum. Wskazując różnym czynnikom, 
tninteregowanym tą aprawą. drogi do 
rozwiązamia kkweslji robotniczej, wiel- 
ki ten papicź spoleczny robotnikom 
кошуш gorąco polecił drogę samopomo 
cy przez stworzenie silnych organiza- 
ryj robotniczych na podstawach chrze 
ściańskich. Idąc pełni wdzięczności za 
dą wekazówką leona XIII, robotnicy 
kaloliccy prawie we wszystkich kra- 
jach stworzyli poięśny chrześciański 

rnch robotniczy, organizując się w 
związkach zawodowych. Należy z ra- 
dością stwierdzić, że rnch ten w wiel- 
kiej mierze przyczynił віє do popra- 
wy bytu klasy robotniczej, do urzeczy 
wistoiemia wielkich reform eocjalnych 
do zatamowania groźnej fali komuni- 
zmu, a umiejętnie kierowany i przeż 
społeczeństwo poparty, może stać się 
jelnym z najważniejszych czynników 
trzy przekmzłałcenim świata i wpro- 
wadzeniu nowego i zdrowego porząd- 
ku społecznego. 

Niestety u nas w Polsce ruch robo- 
1niczy jest zupelnie rozbity i wskutek 
tego nie odgrywa tej roli, którąby po- 
winien i może odgrywać. Nie mam tu 
na myśli rozdwojenia tego ruchu na 
chrzęściański i socjalistyczny. To roz- 
ulwojenie, niestety, jest kanieczne, bo 
wynikające z samych gpodaław; dwa 
{е obozy dzieli Chrystns Pan, bo ruch 
socjalistyczny chee budować przyezłe 
społeczeństwo bez Chrystusa, ruch zaś 
chrześciański z Chrystusem, Ale nie- 
potrzebnem i zgoła niezrozumiałem 
jest rozbicie w samym obozie chrześ- 
ciańekiin. Spowodowanie tego fatalne- 
ко rorbicia, dopuszczenie do niego i u- 
trzymanie, jest jedną z największych 
min, jaka zoslała popelnioną w naszem 
apoleczeństwie, Jaka jest przyczyna lej 
winy? W sprawie tak doniosłej trzeba 
słać odpowiedź jasną, otwartą, choćby 
wzbudzila żełe w szerokich nawet ko- 
dech. Według naszćgo zdanią główna 
przyczyna rozbicia związków zawodo- 
wych i eparaliżowamia chrześciańskie 
go ruchu robotniczego polega na tem, 
że związki zawodowa zapomniały a 
vwoich głównych celach i zadaniach i 
stały się narzędziami рагіуј politycz- 
mych, Wskutek tego dzielą także losy 
partyj, rozbijają się jak oną zwalcza- 
ją cię nawzajem jakrocc, i jak опе by- 
маја zwalczane od innych zależnie od 
konjunktury pałitycznej. 

Oby nareszcie robotnicy i ich przy- 
módcy poznali ten wielki błąd i atwo 
nzyli z rozbitych dotąd organizacyj, 
panad partjami i mezależnie od nich, 
jeden wielki obóz związków zawodo- 
wych, oparty na podstawach chrześ- 
ciańakich. Doplero wtedy chrześciań- 
ski roch robotniczy w Polsce mógłby 
siać się potężną miłą i epclnić awoją 
wielką misję dla klasy rohoiniczej i 
dla społeczeństwa, 

ЩА] 


Poseł meksykański 
POZOSTAJE W ROSJI. 


LONDYN, 25-1. (AW.) Z Nowegu 
Jorku donoszą, że poseł meksykański 
w Moskwie nie chce uczynić zadość 
wezwaniu rządu, aby opuścił swoją 

lacówkę i powrócii do Meksyku. 
Wobec tego rząd meksykański wy- 
Ча! nowe zarządzenie, nakazujące 
całemn personelowi poselstwa. аһу 
kawiesił swoje urzędowanie. W Mek- 
куки komuniści usiłowali w ова 
nich dniach dokonać szeregu zama 
chów. Wydalono m. in. 12 komuni- 
pów, u których znaleziono dynamit. 


WARSZAWA, 25-1. Do Rady ad- 
wokackiej wpłynęło dziś w południe 
następujące podanie: 

DO RADY ADWOKACKIEJ 
W WARSZAWIE. 


Radzie Adwokackiej zostało złożo- 
ne podanie pana Stanisława Cara o 
wpisanie go na listę adwokatów. 

Podanie pawyższe zmuszn nas do 
następującego oświadczenia: Pan Sta 
nisław był do niedawna Mini- 
strem Sprawiedliwości, czyli tym Mi- 
nistrem, klórego specjalnej pieczy 
została powierzona ochrona prawa w 
Polsce, którego największą troską 
winno było być krzewienie prawo- 
rządności w Połsce, którego wreszcie 
więcej niż innych Ministrów obowią- 
zywaly słowa przysięgi dla Mini- 
strów: „przepisów prawa strzec będę 


ЧА Ms Bot 
liesfety z wielką szl la Pol- 
ski pan az na stanowiskach Vice- 
Ministra i Ministra Sprawiedliwości 
nietylko mie dopełnił obowiązków 
Stróża Prawa, lecz w ciągu trzechlet- 
nich swych rządów sysłematycznie 
przyczyniał się do niszczenia autory- 
letu prawa w Polsce. 


więc: 

1. Pan Car һу! głównym promoto- 
rem tych artykułów Rozparządzenia 
Prezydenta z dn, 6 lutego 1928 r., któ- 
re wbrew przepisom Konstytucji (art. 
79) usunęły z naszego nstroju sądo- 
медо 7. |е nieusuwalności sędziaw- 
skiej i tem samem podważyły nieza- 
wisłość Sądów naszych, bez której 
praworządność w państwie jest nie 
do pomyślenia. 

2. Pan Car wszelkiemi sposobami 
uzależniał Sędziów od władzy wyko- 
nawczej, a mając tę władzę w ręku, 
w myśl słynnej odezwy do Sędziów 
„Juste jadicnte, nam Ego justilias ve 


GRUDZIĄDZ, 25-1. Wczoraj agitu- 
torzy komunistyczni próbowali na 
mówić bezrobinych da rozruchów. 
Policja rozproszyła tłum i areazło 
wała kilku agitatarów, GB innc- 
mi niejakiego Jana Daniela, opako- 
wanego odezwami komunistycznemi, 
oraz posiadał przy sobie broń. 

TORUŃ, Wczoraj w południe tłum 
bezrobotnych w liczbie 400 do 300 o- 
sób próbował ponownie urządzić de- 
monstracje. Udało się jednak uspo- 
koić demonstrantów. Wojewoda przy 
jął delegację bezrobotnych. 

WILNO, 25-1. W irzech punktach 
miasta poslowie białoruskiego klubu; 

orczanin i Grecki, usiłowali wy- 
с zaburzenia uliczne. 

orzystając z tego, że w ratuszu 
odb la się rejestracja bezrobot- 
Ее е отипівіустпі prze- 
mawiać poczęli do zebranych, nawo- 
lując da udania się przed gmach u- 
rzędu wojewódzkiego. Posłowie сі 
byli w łowarzystwie grupy komuni- 
stów, którzy 162 z posłami udali się 


zmachem województwa. Bea 3 


KURIER ZACHODNT” niedziela 36 styczniu 1950 roku. 


Bandyci, malwersanci i idjoci 


na czele republiki sowieckiej. 


czny adwokat Bertton jako przed- 
atawiciel powództwa cywilnego, usi- 
lowal nie dopuścić Bicsiedowakiegu 
de świndczenia, wskazując sądowi na 
skazanie ga ostatnia przez sąd ma- 
skieweki, trybunał jednak nie wziął 

od uwagę wyroku moskiewskiego 1 
ДОДО КЕКСЕ zezwolił na złoże 
nie zeznań. 

Znał on osobiście Turowa i a apra 
wie weksli Litwinowa rozmawiał 2 
gubernatorem _ sowieckiego banku 
państwowego Piatakowem. Gnberna 
tor ani przez chwilę nie wąipił w 
prawdziwość weksli podpisanych 
przez Litwinowa, zaznaczył jednak. 
że ten „idjota* Turow nawystawiał 
taką masę weksli, że bank wogóle n'c 
wie, Пе ісһ jest w obiegu i na jakie 
sumy opiewają. Со da weksli Litwi- 


Adwokaci warszawscy protestują 


przeciw wpisaniu b. min. Cara na listę adwokatów. 


tras judicabo*, usuwał najlepszych 
sędziów, którzy sądzili nie według 
jego „sprawiedliwosci“ (А. Mogilnie- 
kiego, J. Kondrnlowicza i innych) i 
tem usunięciem teroryzował iów 
pozostalych. 

3. Pan Car był bezczynny wobec 
groźnych i niepokojących społeczeń- 
stwo przestępstw, jak znęcanie się 
nad porwanymi і wywiezionymi па 
krańce miasta dziennikarzami Mo 


stawiczem i Nowaczyńskim, jak пл. 
paść na Zdziechawskiega, jak tajem- 


nieze zniknięcie więzionego generała 
Zagórskiego. 

4. Pan Car nie ogłosił w „Dzienni- 
ku Ustaw* uchwały sejmowej z dn. 
19 września 1927 r. i tem samem n 
trzymywał w mocy Rozporządzenie 
Prezydenta z dn. 10 maja 1927 r,, któ 
re znosiło zagwarantowaną przez 
Konstytucję (i 105) wolność prasy 
i hamowaio rozwój sumienia naro- 
Jlowego. 

5. Pan Car wbrew przepisowi art. 
16 Ordynacji ТЕ! przyjął sta- 
nowisko Generalnego Komisarza Wy 
horczego i tym gorszącym postep- 
kiem zachęcał innych do łamania 
prawa w Polsce. 

Czyny powyższe wymownie świad- 
czą, że w slubie publicznej p. Cara 
prawo nie była mu gwiazdą prze- 
wodnią. 

Te cechy charaktern i umysłu pa- 
na Cara dyskwalifikują go jaka kan- 
dydata na adwokata „rzecznika pra- 
wa i słuszności”. 

Wohec powyższego sprzeciwiamy 
się przyjęciu pana Stanisława Cara 
w ze adwokatów w Polsce, 

arszawa, dn. 22 stycznia 1950 roku. 

Następuje kilkadziesiąt podpisów, 
a na czele isani adwokaci: Edw. 
Czajkowski, St. Kijeński, Czesław 
Meyro, St. Rodziewicz, Cels, Fabiani. 


Komuniści przy robocie 
wśród rzesz bezrobotnych. 


robatni pozostali pod rałnszem i na 
wezwanie posłów odpowiedzieli od- 
mownie. 

Z przed gmachu wojewódzkiego 
posłów i grupę komunistów razpro- 
szyła policja. Wobec tego posłowie 
udali się z powrotem w kierunku ma- 
gistratu, tam jednak zostali wrogo 
p przez zebranych robotni- 

ów. 

Bezrobotni zaatakowali posłów i 
komunistów tak, że posłowie zmu- 
szeni hyli echronić się pod opiekę 
policji i pod jej opieką odprowadze- 
ni zostali zostali do sekreinrjatu klu- 
bu białoruskiego. 

Po pewnym czasie, gdy nactąpiło 
uspokojenie, posłowie wyjechali na 
plac Łukiszki, gdzie w tym czasie 
odbywał aię targ. Poałowie е! 
przemawiać do zebranyc' włościan w 
оше wybitnie antypuństwowym, 
lecz tu niespodziewanie włościanie 
iak wrogą postawę przyjęli wobec 
posłów, że сї musieli znowu schronić 
się pod apieke policyjną. 


rowy, jak pi 
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Sr. R. 


nowa gubernator Piatakow powie- 
dział, że trzeba odmówić ich zapłaly. 
by nie stwarzać precedensu, bo gdy- 
by trzeba było wszystkie weksle po- 
płacić, to niewiadomo „do czegohy 10 
doprowadziło”. 

Na przesłuchanin Biestedowskiegn 
zakończono postępowanie dowodowe. 

Wyroku spodziewać się należy w 
poniedziałek. 

PARYŻ, 25-1. W paryekich kołach 
dyplomatycznych istnieje przekona- 
nie, że stanowiska zastępcy komisa- 
rza ludowego Spraw zagranicznych 
Maksa Litwinowa zosłało znchwiane 
przez odbywający się w Paryżu pro- 
ces jega brata EBRO 

Proces ten odsłania przed opinią 
Zachodu machinacje sowieckiej dy- 
plomacji i obciąża komisarjat ludo- 
wy spraw zagranicznych odpowie- 
dzialnością zu zaciąganie pożyczek 
na cele propagandy AO) i 
za zamordowanie Turowa, który był 
wtajemniczony w sprawę tych 


Zgon prezesa 
GMINY POLSKIEJ W GDAŃSKU. 


GDAŃSK, 25.1. Dziś o godz. 5.30 
Е ranem zmarł prezes gminy pol- 


poży- 


skiej w Gdańska i poseł na sejm рдай 
ją prof. Miszewski. Zmarły przed 
kilku dniami został czas posiedze- 
nia sejmu gdańskiego tknięty parali- 
żem mózgowym, który spowodował 
abezwładnienie części ciała i po kilku 
dniach cierpiemia — ŻEL A 

n prezesa gminy polskiej wywa 
lał bolesne echo w całem społeczeń: 
stwie polskiem, ponieważ zmarły za- 
służył się przez energiczną długoletnią 
prace około sprawy polskiej na terenie 
wolnego miasta Gdańska i b pownze 
chnie lubiany i poważany. Koło pol- 
skie w Sejmie gdańskim w ten sposób 
utraciło jednego posła, = swego 
ра р Bolesną lukę sprawia 
śmierć ta również w szeregach ducho- 
wieństwa polskiego w Gdańsku. Co йс 
następstwa е zmarłym w Sejmie i w 
gminie polskiej, sprawa nie jest jesz. 
cze wyjaśniona 


Rekordowa cyfra 
PRZEŁADUNKU W GDYNI. 


WARSZĄWA, 25-1. (Tel. wł.) Tem- 
po przeładunowe w Gdyni osiągnęła 
rekordowy rezultat w styczniu, gdyż 
w jednym dniu przeładowano 14,500 
ton. 


Zawsze się znajdzie sposób 
NA ZDOBYCIE INFORMACYJ. 


LONDYN, 25-1. (AW.) Ponieważ 
przedstawiciele prasy nie byli dopu- 
szczani do posiedzeń na konferencji 
flotawej, delegacja amerykańska o- 
beszła ten zakaz w ten sposób, żę 
irzech sprawozdawców prasy amery- 
kańskiej zapisało się na listę swoich 
rzeczoznawców, umożliwiając im w 
ien sposób dostęp na na posiedzeń. 
Zdaje się, że za przykła: em Słanów 
Н pójdą także delegacje 
innych państw. Przedstawiciele pra: 
eowi państw, które nie biorą bezpo- 
średniego udziału w konferencji, bę. 
dą jednak nadal wykluczeni. 


Straszna katastrofa 
NA DWORCU W RYDZE 


RYGA, 25.1. Dzić nad ranem, o godz 
6, maszynista pociągu towarowego, 
składa iącego się z 14 wagonów, nie za 
uwa: na dworcu ryskim sygnału i 
przełaraawszy zaporę wpadl w wyd. 
me piaszczystą. 

Parowóz zarył się w piasek ma 15 
m, daleko i na 1 m. głęboko i wywró- 
сїй się, Wagony, przeważmie cystarno- 
we, rzucone zostały na tor pociągu œ 
sobowego, na odległość 15 metr. Kil- 
ka innych wagonów, w których znaj- 
dowały się próżne beczki, zostało roz- 
bitych. Kierownik parowoma i palaca 
są ciężko ranni, szkody materjalne ol- 
brzymie. Ruch na tej linji, tak towa: 
i 2 L zamłal wstrzy- 


“е, 24. 


„KURJEK ZACHODNY 


niedziela 26 atycznia 1930 roku. 


АТАК NIEMCÓW NA POMORZE. 


„Sofort programowi* niemieckiemu przeciwstawić trzeba polski. 


Niemcy narazie nie kwesijonują 
Polsce dostępu do morza. Zdają 
-obie sprawę, że taka akcja Ьу- 
luby wysoce niepopulurna па fo- 
rum międzynarodoawem. Natomiast 
cały swój wysiłek ekierowują w 
kierunkw odebrania Polsce Pomo 
га, dla ponownego nawiązania 
„pośredniej | łączności KO 
Rosz niemiecką i Prusami Wi р 
місті i imaj używają przeróżnych 
zumentów dla poparcia swoich żą- 
dań. То też Pomorze jest w niebez- 
pieczeńsiwie, dużem niebezpieczeń- 
-iwie i z iegu trzeba sobie zdawac 
jasno sprawc, u w szczególności tn 
laj u nas, n» odcinku podobnie zagro 
żanym ekspansją niemiecką, jak Po 
orze, 

W wiekami uirwalonej linji poli- 
tycznej Niemiec, slirszczającej się 
w haśle „drang nach Osten”, nie się 
nie zmieniło. Uległ lynie zmianie 
ЕРОН nie można obec 
nie wyrzynać w pień i przesiedlać 
całych wei, co było zwykią metodą w 
walkach ze Słowianami dzikich Gor 
шипом, Nie mniej jednak konac 
*wcenine, uparte dążenie Niemców na 
Wschód irwa nadal, z niczwykłem 


napięciem sil, z wszelkiemi zastrzec- 
żeniami „pacyfikucy jnomi” ale jedno 
cześnie  tenden« jnmi orczemi. 


Walka ta toczy się obecnie w płasz- 
czyżnie gospodarczej, 

EE E 
uzbrojeni gospoda Straiegja ich 
jest gospodarcza. W pierwszym rzę 
dzie umacniają ewe odcinki pozosta 
jące w bezpośrednim kontakcie z 
granicą Polski. Stworzyli „Sofort — 

rogram”, dla skolonizowania „wy- 
porowym” żywialen niemieckim 
swych Kresów Wsehodnich (zachod- 
nie granice Pomorza) i Prus Wschod- 
nich. Jak wyliczył posel Baczewski 
w swem przemówieniu w dniu 17 lu 
tego 1925 r. wydali na теп cel w cią 
gu 3 lai (1925—1927) 500 miljonów 
imnrek niemieckich, u zatem o 25 mi 
ljonów więcej aniżeli wynosiła swns 
wydana przez osławionĄ komisję ko 
lonizacyjną w ciągu jej 30-letnicj 
działalności 

Przy dalszym Iempie tak prowa- 
dzonej akcji Pomorze otoczone zosia 
nie w niedługim czasie potężnym mu- 
rem niemieckim. kiórego parcie na 
wschód będzie niesty ohanie вір 
Przenikanie ekspansji niemieckiej 
na Pomorze zauważyć się daje już 
dzisiaj. Cyfry to mówią w sposób 
juskrawy. 

Po odzyskaniu wolności Pomorze 
utraciło znaczny odsctek Niemców. 
W r. 1910 było ich 45.4 proe.. а оће 
mie żywia: niemiecki sianowi 11.5 
proc. Na tem tle jednuk, na tle nio 
sunkowo małej ilości ludności nir 
mieckiej fatalnie przedstawiają oio 
stosunki gospodurcze. Polityka nie 
miecku ustaliła swój plaun dzialania 
w ten sposób, aby kolonizację Рота 
rza, poprzedzić opanowaniem 5охро: 
dnrczem. 

W rolnictwie syluacja przestawia 
się w ten sposób, że według Клиз 
7 roku 1927 _ gospodarelw ра yżej 
50 ha było w posiadaniu Polaków 
30.7 proc, a Niemeów 45,2 proc. 
Ponad 50 proc. średniej i dużej wła- 
ności ziemekiej posiadają Niemcy w 

ierech powiniuch (Gniew. Gru- 
dziądz, Morski i Tczew): wielka wla- 
sność (powyżej 180 һа) znajdowała 
кіс w rękach Polaków w 59 proc., s 
w rękach Niemeów w 61 procentach. 

Nielepiej przedsiawin się sytuacja 
w handlu i przemyśle. Na 10.576 za- 
rejestrowanych w r. 1928 placówek 
handlowych w rękach polskich byla 
TH18, 4. j. 743 proc, a w rękach nie- 
mieckich 2698, 1. j. 25.7 proc. W prze- 
myóle- przetwórczym stosunek ten 
przedstawia віс następująco: 68,7 
proc. Polacy i 51,5 proc. Niemcy. 

W dziedzinie spóklzielczości Niem- 
sy stworzyli silne ostoje swej adręb- 
ności. podirzymy wani zaacznemi kre- 
dytami plynącemi z Rzeszy niemiec 
kiej via Holandja, Charakterystycz- 
aym przykładem w dziedzinie spół- 
Azielczości 36 slużyć dE EE. i? 
na ogólną liczbę 80 apółdzielni mle 
e 72.5 ртос. iem opanowanych 


idą Nieme 


przez Niemców, a tylko 225 proc. 
хатда Жык ы zykacłf polskich 
Wspomnieliśmy a kredytach ply 
n Gy. z Niemiec via Holandja 
(Hollendeche Bmitenlandbank z sie- 
dzibą w Hadze, całkowicie nzależnio- 
ny od kapitałów niemieckich). Do 
dnia 1 marca 1929 r. żywioł niemiecki 
na Pomorzu otrzymał z tega Banku, 
banków gdańskich i niemieckich 
około 37 miljonów złotych. bądź to 
ua utrzymanie stanu posiadania nie- 
mieckiego. bądź na wykupno gospa 
darstw rolnych i nieruchomości miej- 
skich z rąk polskich. Za okres 4 lat 
(1925 — 28) przeszło z rąk polskich 
арат Niemców człon 122 
objekty, w tem 326 gospodarstw rol- 


nych o łącznym obszarze okola 
4000 ha. 
Tak oto w niezmiernie krótkim, la- 


pidarnym szkieu wygląda akcja 
Niemców w kierunku opanowania 
Pomorza. przedewszystkiem gospo- 
darczo, a w następstwie tego, w po- 
lączeniu z pownemi posunięciami na 
urenie międzynarodowej i politycz- 
nej. Ten plan obecnie wykonywany 
jest zupelnie -vstematycznie, celowo, 
przy znikomej kontrakcji polskiej. 

Polska obecnie БББ 1а 10-lecie 
odzyskania Pomorza i dostępu do ma 
rza. Oczy wszystkich zwrócone а 
na ten najeennicjszy klejnot mocar- 
etwowcj Ро . | mówiąc o morzu 


przedewszystkiem mówić irzeba i a 
Pomorzu. Ta dzielnica musi wywalać 
najżywsze zuinteresowanie Sejmu, 
Rządu i całego społeczeństwa, jej 
trzeba pójść z wydainą pomocą i 
„3ofort—programowi" пістіескіе- 
ши przeciwstawić „sofort - program“ 
polski. 

Pomorze to kraj rolniczy, a zatem 
w roku bieżącym znajdujący się w 
specjalnie  trudnycl warunkach. 
О wysokiej kulturze rolnej, znako- 
mite rezultaty z ziemi ciagnie w му. 
niku ogromnych nakładów i kosz- 
townej uprawy. Kryzys gospodatczy, 
niska cena zboża specjalnie dają się 
odczuwać ludowi pomarskiemn, a nie 
potrzeba zbytnio dowodzić, że taka 
konjunktura jest ogromnie na rękę 
polityce niemieckiej. 

To też, gdy dzisiaj z jednej atro- 
my na Pomorze idzie potężny napór 
Niemców, wzmocnimy zawarciem fa- 
alnego układu likwidacyjnego z Pol- 
ską (о czem pisaliśmy już obszernie), 
а z drugiei strony gdy kryzys gospo 
darczy osłabia ogromnie odporność 
ludności polskiej, pomoc dlu tej pra- 
starej połaci słowiańskiej ziemi jest 
konieczną. obowiązującą najszersze 
siery społeczeństwa. 

Bo pamiętać trzeba zawsze: 

-- К kaszub bez Połonji. a bez 
Kaszuh Polski! 

Stefan Arnold. 


PROBLEM NASZEJ EMIGRACJI. 


(ОР WŁASNEGO KORESPONDENTA „KURJERA ZACHODNIEGO”). 


Przed poru dniami minister Kwia|- 
kowski mówił szeroko o naszym bi- 
ansie handlowym i bynajmniej nie 
zachwycał się, żo import da пав zma- 
lał ostatnimi miceiącami, widząc w 
iem ujemne konsekwencje złej kon- 
junktury zospodarczej. Mówił a po- 
irzebie wzrostu naszega wywozu i 
wielkie uadzicje przykładał do badań 
теш cksportuwego nad państwa- 
mi bułtyckiemi, rachując, że Polsku 
znajdzie тат tereny zbytu swych pro 
duktów. 

A przy budżecie Ministerstwa pra- 
cy i opieki społecznej poseł Kuśnierz 
mówił o ruchu naszej luslności, O eil- 
nym przyroście ludności w Polece — 
są rzeczy znane. Bol. Bator w swych 
tennych pracach demograficznych 
wykazuje. że wzrost coroczny winien 
wynosić okolo 400.000. Tymczasem p. 
Kuśnierz dowodzi, że w ciągu 10-lecia 
iczba ndności w Polsce wzrosla o trzy 
milj. А ласт mniej, niżby wypadało 
£ obliczeń teoretycznych. Może bra- 
xującczo miljona należy szukać 
zdzivindzicj: oto w ciągu pierwsze 
go I0-lvvia wyemigrowało z Polski 
1090.000 osób. Wprawdzie przybylo 
1.700.000, ale nie zapominajmy, że 
był to czas reemigracji z Resji, po 
wielkiej wojnie i po ucieczce maso: 
wej Polaków z pod panowania bol- 
szewickiego. 

Raczej 


możnaby zaryzykować 
twierdzenic, że naj гуш produk- 
tem polskim jesi — człowiek. Kkspori 


ten jest staly, jest go nadmiar nieu- 
stanny і... trudno go należycie upla- 
сомас, 

Zagadnienie emigracyjne należy 
bez kwestji do Аа za 
gadnień naszej polityki ludnościowej, 
zagadnień, kłóre nie mu ani dosia- 
iecznego zrozumienia м spałeczeń- 
stwie, ani też racjonalnego planu w 
Rządzie. Właściwie rozwiazuje je 
praktycznie instynkt społeczeństwa 
Zgrozą przejmuje widza, gdy spo 
atrzegu, jak z etapu powązkowakie 
ge niemal codziennie obdra з 
rudny autobus wozi kiikadziesią: 
osób, przeważnie młodych chlopaków 
i młode dziewuchy, na dworzec i na 
wielką mitręgę życia. Nie niedołędzy. 
lecz właśnie ludzie pełni życia opusz- 
czają kraj. Dokąd i na jakie warun 
ki? Tega jądący nie wiedzą. 

Wspominano w komisji pracy u 
ре skierowania emigracji do 

ети, a rokowaniach, prowadzonych 
z pł 


madam са da 


Warszawa, 23 styczniu. 


nia 10 milj. hektarów ziemi w Angol: 
— wszystka to jednak nie jest jeszcze 
ani zorganizowane, ani też sprecyzo. 
wane со do celowości oraz warunków 
klimatyczny<h. 

Dwie emigracje posiadamy potęz- 
ńe: w Słanach Zjednoczonych i Fran 
cji. Ta osturnia może być jeszcze u 
jęta w należyte ramy orgunizacyj- 
ne, otoczona odpowiednią opieką rzą 
dów, a wobec stosunków przyjaznych 
Polski i Francji może ona służyć istot 
nie korzystnie obu krajom. Wpraw- 
dzie pomiędzy Poleką i U. 5. А, ial- 
nieją ślosunki również przyjazne, 
jednakże los emigracji polsko-amc- 
rykańskiej jest w dużym stopniu już 
dzisiaj przesądzany. 

Rozrosia się опа w innych warun- 
kach niż francuska emigracju, posia- 
da swoją tradycję i inny kierunek 
rozwojowy. Wychodźtwa polskie w 
Au czeka Jos analogiczny lu 
niemieckiej, czeskiej, <zy 
z biegiem czasu ulegnie 
umerykanizacji. Już teraz z pośród 
czter miljonów emigrantów pol- 
skich może załedwie miljon pozosia- 
la obywatelami Rzeczypospolitej, re- 
ezia zaś przyjęła obywatelstwo ame- 
rykuńskie. 

Wiadomości od osób, króre z wy- 
chodźtwu polsko - amerykańskiego 
wraca ją, napawają każdega najwięk- 
szą RA о jej przyszłość, Młodziez 
zatraca całkowicie język macierzy 
sty wiadana o wypadku, że cór- 
ka*jednego z przywódców polskich 
wyszła zamąż za „Ajrysza”, nie pa 
czuwa się do polskości, a jej potom- 
емо io już stuprocentowi Ameryka- 
nie, Czy 600 szkół polskich, któremi 
się chlubi Ministerstwa pracy, zdola 
ien proces naturalny powstrzymać? 
Wychodźtwo przechodzi dzisiaj kry- 
zys ekonomiczny. Deruiy giełdowe, 
jakie zaszły w ostatnim roku, odbiły się 
latalnie na naszych rodakach. Ciuta- 
ne uporczywie oszczędności lokowan 
oni swego czasu w pożyczce Odrodze- 
nia. Patrjotyzm wychodźtwa, posia- 
dający cechy mistyczne, skłonił wiek 
szość do lokowania przynajmniej po- 
łowy oszczedności w tej pożyczce. 
Katastrofa dewalnaczjna ndbiła się 
na nich faudnie i w gruncie rzeczy 
oszczędności te przepadały, odbija 
jąc się także ujemnie na psychiczne:n 
aaa się wychodźtwa da 

olski. 


Szalony wzrost bezrobocia w Sta 5 


nach Zi prze 


snej ogromnej drożyżnie powoduje 
pauperyzucję żywiołu polskiego. Ту. 
siące już rodaków naszych żyje a 
oszczędności, które rozpływają się 
bardza szybko. Na ię dziedzinę nikt 
w Polsce nie zwrócił uwagi. Co bę- 
dzie, gdy zu rok czy za dwa kilkuset 
tysięcy Polaków anach Zjedna- 
czonych sianie w obliczu całkowilej 
katastroly gospodarczej, wobec bez- 
robocia i wobec głodu? Czy Rząd i 
społoczeństwo о nich pomyśli? 

W chwili obecnej istnieje korzyśte 
na konjunktura dla uratowania oko 
ła pół miljona Polaków ашегуКай- 
skich,  rozporządzujących jeszcze 
oszczędnościami około 10 — 20 tye 
dolarów. Nu einierucji rodzi się py- 
tanie, ezy nie możnaby wracać de 
Polski i їшїн} podjąć się jakiejś pra: 
гу, stworzyć jakichs warsztatów pra- 
cy, wyzyskując posiadane jeszcze 
oszczędności. 

To jest zupełnie nowe zagadnienie 
jakie staje przed nami, О tem aię jesz 
cze nic піс mówiło, ani nie pisało. 
Byłoby bardzo wekazane, jeśli nie 
nieodzowne, rozważyć możliwośc 
rozwiązania tego zagadnienia i ocalić 
zarówno elemeni ludzki, pożyteczny, 
wydresowany w innej kulturze, 
wprzągnięty w intensywność i му- 
dajność pracy, oraz owe kilka czy 
kilkanaście miljonów dolarów, jaki» 
mi emigranci rozporządzają, 


ET nl uf RA 1 г: шын ЕВ 
Grożba wojny naftowej 
POMIĘDZY ANGLJĄ A AMERYKĄ 


Od pewnego czaru zauważ“ daje 
się burdzo silne naprężenie pos<.ędzy 
amerykańskimi a angielskimi trustu: 
mi naftowymi, Amerykanie rozpoczę: 
li na poszczególnych rynkach nafio: 
wych bardzo ożywioną działalność 
konkiirencyjną, w następstwie czega 
król uncielskieko przemysłu naftowe 
go, sir Deieriing ogłosił, że jeśli or- 
ganizucjc umerykańskie nie ograni- 
ста swej działalności, rozpoczną an- 
gielskie towarzystwa naftowe emer- 
giczną konirakcję przeciwko Amery- 

anom. Gdyby w najbliższym czasie 
nie doszlo do porozumienia — zacz 
nie się na poszeczgólnych terenach 
eksportowych wojna konkurencyjna 
pomiędzy angielskim a amery] 
skim przemysłem węglowym. 


Sprzedaż zbiorów Bismarcka 
W HAMBURGU. 


Część zbiorów z muzeum Biemage- 
ka wystawiono niedawno na мү а 
w Hamburgu, Sprzedano bibljotekę, 
zawierującą wszystkie dzieła odno- 
czące się do Bismarcka u przez AŻ 
samego bhomplełowaną. jego laskę 
spacerowy oraz pióro, którym pi- 
sywał umowy na kongresie berliń- 
skim w r. 155, Pawodem sprzedaży 
było to, iż wnuk Bismarcka, obecnie 
radca legacyjuy poselsiwa niemiec- 
kiego w Lnodynie, otworzył w tem 
samem mieście prywatne konkuren- 
cyjne muzeum, tłumnie odwiedzane, 

Bibijoiekę Bismarcka, oceniana na 
sume 40.000 marek. sprzedano zaled: 
wie za 3.550 mareh  sacjalietycznej 
BOO HERBU Za Misty „Bie 
smarcka płacona ud 12 do 27 mar:k 
za listy jego żony po kilkadziesią! 
fenigów. 

Sia zransii złorza mandi. 


4. 


„KURIEM ZACHODNI 


styczniu 19% rokn. 


Ne. 


Z pomroków dziejowych Zagłebia. 


Miechów „Bożogrobców”. 


(Dok.) Pierwotny kościółek ukoń- 
czony w r. 1180 stał w tem miejscu, 
dzić dziś znajduje się Kaplica Gro- 
u, która właśnie została przerobioma 
z owego kościółku. Wejście do kaplicy 
prowadzi z lewej nawy kościoła. 

Dzisiejszy kościół przedstawia się 
nadzwyczaj okazale. W założeniu jest 
trzynawowy m. lo nawy głównej, bur 
dzo wysokiej, przylegają dwie boczne 
znacznie niżaze. 

Do kościoła wchodzi się przez prze- 
piękną ‘rotunde <klepioną, w której 
przy zachodniej bciawe mieści się ol- 
tarz z krzyżem ozdobiony 5 kamien- 
nemi postaciami świętych. Filury ro- 
rundy z zewnątrz, również zdobią fi- 
gury kamienne, Z rotundy przez wspu 
niale, marmurowe drzwi, wchodzi się 
do kościoła, в właściwie do prawej na- 
wy zwanej kaplicą Matki Boskiej. Od 
strony wewnętrznej, w górnej części 
drzwi, w owalu marmurowym wid- 
nieje jakiś portret. Pod owalem wy- 
ryto w marmurze napis „Matheo Fu 
bieński (a może Lubiński). O ile przy- 
puszczać można (portret i napis лау 
duje się wysoko w cieniu, w dodatku 
w czarnym marmurze — trudno go 
udczytać) jest tu mown o Łubieńskim, 
arcybiakupie gmieźnieńskim (1641— 
1652), 

Od strony zachodniej przylegają do 
kościała aklepiste łukowo_ krużganki, 
zbudowane w kwadrat. Dawniej ist- 
mialo w krużgankach }4 kaplic sta- 
cyjnych. Obecnie w miejsca gdzie 
siały, zawieszono na ścianach obrazy 
stacy jne. Kaplica Grobu (dawny koś- 
ciołek) włączona jest w  kampleke 
krnżganków. 

Dziwa wrażenia doznaje się, gdy 
zeszadłszy po kilku schodach kamien- 
nych, znajdzie się człek na posadzce 
krużęnnków. Stają ci przed oczyma 
te setki tysięcy. а może miliony ludu 
polskiego, со od wielu pokoleń, w ро- 
bożnem skupieniu, odprawując „drogę 
krzyżową” na klęczkach, od stacji do 
stacji pasyjnej posuwając się, wytark 
kolanami te płyty kamienne, które 
ongiś płaskie, dziś przedstawiają po- 
wierzennię krzywą. А nie jodnym 
szeregiem dążono do Grobu Zbawiaie- 
ln, bo na całej szerokości krużganków 
spotykasz tę „гобой kolan ludzkich. 

Gdy staniesz tu w tych sklepistych 
murach, gdy patrzysz na te nieme, 
wychęłtane ciałem ludzkiem kamie- 
nie, a jednak przemawiające do cie- 
bie jakąś przepotężną Mocą, — ezu- 
jesz się takim mizernym prochem, tak 
nie nie znaczącym pyłkiem, że choć 
byś hyl niedowiarkiem zatwardziałym 
to te kamienie ze śladami odwiecz- 
nych łez skruchy ludzkiej, zmuszą cię, 
że ugniesz kolana | wyjdziesz stąd za- 
chwiapy w swem  niedowiarstwie. 
Zwiedzając niedawno ро raz trzeci 
świątynie, widziałem wysiłki obecne- 
go włodarza parafji, zmierzające do 
pdnowienia krużganków. Kaplica Gra 
hu już błyszczy od nowych malowi- 
Че}. Część krużganków iuż przybrała 
odświętna szatę. Jednak aby całość 
wraz 7 murami klasztornem dopro- 
wadzić do możliwego stann. trzeba je: 
szcze wiele wysiłkn, ogrom pracy, a 
бо najważniejsze funduszów idącyci 
w dziesiątki tysięcy. 

Obok rotundy, po prawej 
kościoła sierczy poiężna, czworoboc: 


atronie 
z- 


pod koniec XVIH wieku. а 
sześć  kondygmaji, nakrytych hel- 
mein w postaci bloku 2 którego wy- 
rasta kopuła. 

Od strony północnej, przytykają do 
kościoła zabudowania klasztorne. 
Gmach zachodni, to najstarsza część 
klasztoru, z małemi aknami i potężne- 
mi szkarpami. Tę część przerobił Ło- 
kigtek po wypędzemin Micchowitów, 
na zamek. Dzisiaj też ma wygląd zam- 
ku. Gmach wschodni równolegly do 
pierwszego jest nowszy. Widoczne są 
ma nim przebudówki od strony po 


dwórza , które dawne arkadowe gan- 
ki po zumurowaniu cegłą zamieniły w 
ścianę. Gmach ien odnowiony służy 
dziś za mieszkanie proboszcza i Bała 
szych księży. Od strony zachodniej 
poza wieżą. znajduje się trzecia cz 
dawnego klasztoru, lączącą się z naj- 
<slarszą częścią (zamkową). Ta część 
jesł polączona poprzecznym yn- 
kiem z kościołem (dawniej ganek 
przejściowy) i była siedzibą generala 
zakonu. Dzisiaj mieszczą się tu roz- 
maite władze państwowe. 

Wnętrze kościoła jest przepiękne. 
Filary oddzielające nawy boczne 
głównej, wyłożone marmurem, przed- 
stawiają się [юр W  prezbi- 
lerium wielki ołtarz rzeźby Mikołaja 
z Krakowa. przedstawia grób Zbawi- 
ciela i Zmartwychwstanie. Po bokach 
stalle dębowe. Do zakrystji prowadzą 
marmurowe drzwi. Nad nimi w owa- 


lu portret jakiegoś dostojnika Miecho- | beó: 


witów. Po przeciwnej stronie, 
bne drzwi również z portrelem. 

Na prawej ścianie prezbiterjum wi- 
si olbrzymi obraz olejny, częściowo 
zniszczony, przedstawiający аб 
rycerską z mitrą książęcą na mise 
wręczującą pergamin nadawczy za- 
konnikowi klęczącemu. Prawdopodo- 
bnie jest to ujęła pendzlem wila 
wręczenia Bożogrobcom przywileju 
potwierdzającego nadania aksy, 
przez Ргтешуз!ама. Na lewej ścia: 
nie wisi tej samej wielkości, dosć nie- 
wyraźny obraz olejny przedstawiają- 
cy biekupa w szatach pontyfikalnych, 

á obok Miechowitow  klęczących. 
Przypuszczam, że jest to obraz przed- 
slawiający poświęcenie kamienia wę- 
gielnego świątynię przez Wiela- 
wa, biskupa krakowskiego w r. 1235. 

W nawie głównej przepiękna am- 
bona i dwa otiarze ke Anny i św. Jó- 
zefa roboty Smuglewicza. 

W kaplicy Matki Boskiej na ołtarzu 
widnieje relikwiarz, zawierający 
szczątki jakiegoś świętego. 

Olbrzymi chór posiada 
organy główne, zas po bokach dwoje 
organ mniejszych (bocznonawowych). 

Z dawnych nagrobków nie pozosta- 
b wiele. аа w kilkakrotnych 
SERA н, które obecnie wid- 
nieją w ściele, na uwagę zaslugu- 
ją: w lewej nawie jaksy нд GAT, 
zalożyciela klasztoru i kościoła, 
obok ostatniego generala Miechowitów 


lo- 


Tadeusza de Nowina Nowińskiego na- 
stępnie Maurycego Sas Kulczyckiego 
z т. 1804 i Mateusza Kołdrasińskiego 
z r. 1863. W prawej nawie widnieje 
nagrobek Tekli Borzęckiej z r. 1848 i 
Antoniny z Mogilnickich Dębickiej 
herbu Jaksa, żony majora inwalidów, 
zmarłej w r. 1850. 

szl chórem wmurownna KA 
głosząca, że w r. 1802 komsekrował 
kościół ро odbudowie) Józef Оїесһо- 
waski, administrator djecezji krakow- 
skiej. Jest to ten sam sufragan Ole- 
chowski, który w r. 1764 otrzymał ku- 
stodję przy kolegjacie ołkuakiej i pro- 

two w Sławkowie. 

Jest in jeszcze kilka nagrobków, 
lecz tak pozastawiane feretronami, że 
nie można ich odczytać. Między niemi 
aan będzie się znajdował 
ks. Szymona Nakielskiego, Miechowi- 
ty i historyka zgromadzenia Bożogro- 
w, zmarłego w XVII wieku. 

Pod kościołem znajdują się obezer- 
ne grobowce, zaś pod klasztorem lochy 
i piwnice głębokie. 

W bibljotece klasztornej znajdował 
się rękopis sławnego Mikolaja archi- 
djakona krakowskiego, traktujący o 
prawie kanonicznem, a pochodzącego 
z XIII wieku. 

Z dawnych budowli miasta, nic nie 
pozostało, jedynie przy ulicy Racla- 
wickiej сао је, zgrzybiały dworek 
starożytny, z charakterystycznym da- 
chem mansardowym, z gankiem i fa- 
cjatką oryginalną. Ten staruszek po- 
noć modrzewiowy, dożywa swych lat 
na wzgórzu w otoczeniu drzew i krze- 
wów i jest własnością p. Kulezyckiej. 
Według opowiadania, tylko ten dociek 
ocalał w całości w pożarze r. 1865. 

Poza miastem w odległości około pól 
tora kilometru na północ, idąc ul. 
Warszawską sloi starożytny kościółek 
Św. Krzyża, zbudowany z kamionia 
palnego, pokryty gontem, Posiada wie- 
żę drewnianą z rzadko 
koronkowym heł: 


теш. Jak świadczy 


le | napis umieszczony na bramie cmenia- 


гер wzniesiony został w г. 1654. Miał 
iedyś być kościołem  paruljalnym. 
stoi starożytny obelisk ze świę. 

tym na szczycie, Jest tak „zjodzony“ 
przez wpływy aimosferyczne, że nie 
wiele upłynie czasu, a runic w gruzy. 
Do tego kościółka rok rocznie w 
wielki poniedziałek, zdąża z kościoła 
farnego procesja, na czele której kro- 


a 


Każde nasze ogłoszenie to nowa 


Niespodzianka dla naszych odbiorców. 


ЦИЙ MIESZALSKI 


SOSNOWIEC, ul. MODRZEJOWSKA 30. 
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czy człowiek boso, ubrany w kapę 
czerwoną, niosący krzyż 

W kościółku otoczonym odwieczne 
mi bpami znajduje się nagrobek An- 
ny z Weiesów еѓегомеј z r. 1884. 

Miechów posiada jeszcze jedną oam 
bliwaść. Stoi ona przy ul. Warszaw- 
skiej (prowadzącej na Kielce). Tą oso- 
bliwością są dwa kopce znacznej wiel- 
kości. Stojący bliżej miasta, ludność 
ааа zwie kopcem Kościuszki. 

e dwa kopce, to pozastałość po da- 
wnych, odwiecznych Ł zw. „mogiłach 
е |", slużących w czasach 
zami ych za drogowskazy. Te 
miechowakie, staly przy prastarym 
szlaku Krakowako - Kieleckim. Na te- 
renie dzisiejszej Polski poznikały опе 
wszędzie, uchowały się jemo Mie- 
chowem — zaś Ё nich, można 
oglądać wzdłuż drogi Zawiercie - Sic- 
wierz. 

О czemże jeszcza wspomnieć? Chy- 
ba o dawnej studni, co stała na środ- 
ku куаш ie na tem miejscu stoi 
pomnik Wolności). Według legendy. 
w r. 1863 zasypaną zastała trupami 
powslańców, co tu z Moskalami ato- 
czyli krwawą walkę. Do tej studni 
rozjuszeni е wrzucili żywcem 
miejscowego burmistrza Orłowakiega 
i zasypali ziemią. Reszta powstańców 
leży пе cmentarzu. 

6% jeszcze ciekawego można wi- 
dzieć w Miechowie? Ano można, choć 
już bardzo rzadko, ych słarych wia- 
rusów, co to nie wstydzą się w niedzie- 
16 wdziać na siebie biała sulemanę рал 
szeroki, nabijany kółeczkami а magie 
kę białą na głowę, zwaną „ата 

Jak ci zk б takiego stare: 
go wiarusa z sążnistym wąsiskiem, co 
to nie gardzi piaknym strojem pra- 
dziadów — to zhiera ochota akoczyć 
mu na szyję, uściskać serdecznie i 
wiedzieć, a ranzej krzyknąć z radości: 
шее ci A e io Зе szanujesz 
strój ojców, — a brzydzisz m szmat- 
agi „orachów з km К 

ją jeszcze w Miechowie ‚се 
nie zapomnieli, że Naczelnik Ру з 
szko ich sukmanę i GRE R 
Racławicami повії i w niej bił Moska- 
li, aż dudniało jak w dzieży. 

Marjan Kantar-Mirski. 


UWAGI. 


Nareszcie staniało. 


Jajka kosztuje 18 gr., chleb 40 gr 
za kg. kilogram mięsa wołowego za- 
ledwie 2 zł., korzec żyta 15 zł. 

Są ludzie, SE z łego powo- 
du bardzo cieszą. Może jest nawet ta- 
ki, który na stawie cen za arty- 
kuły żywnościowe wysnuwa PaE 
że nareszcie nadeszły lokkie, dobre 
czasy. 
jest to akazja do naocznego prze- 
konania się, co warta jest solidarność 
klasowa i czy walka między waią a 
miasiem nie jest przypadkiem hliż- 
szą rzeczywistości, niż walka klas. 

Wieś cierpi nędzę. Za parę batów 
chłop płaci cenę pięcin KORY żyta, 
gdy jeszcze rok temu mógł knpić bu- 
ly za półtora korca. 

Narazie tysiące poczciwych kobie- 
cin mie jakich i paru demagogów n 
cieszy się tą nadzwyczajną taniością, 
jest bowiem do twarzy gosposiam, 
upującym „pierwszą krzyżową” pa- 
trzeć nie dalej, jak na koniec wła- 
snega nosa. Wszyscy inni muszą espo- 
glądać z troską na ten zgoła kaia- 
atrofalny spadek cen środków żyw- 
ności w czasie, gdy powinnoby К 
raczej odwrotnie. 

Około 75 proc. ludności w Polsce to 
chłopi, których jedynym środkiem 
utrzymania jest praca na roli. Jeżeli 
75 obywateli na 100 znajdzie się w 
aytnncji, iż nie będą mae kupić am 
soli, ani butów, ani węgla. ani perka- 
lików, ani pługa, ani zupłacić podat- 
ków, ta zaiste w mieście smutna cze- 
ka dola tych, którzy radują się „z 
wodu, że staniało”. 

Chleb jest tani, ziemniaki prawie 
za darmo, a przed nrzędem pośred- 
nieiwa pracy coraz dłnżezv ogonek 


hezroboinvch. 
é) 


Mam w ае ogród przebocat), 
w mim kwiatów driwną moc 


| wieczne mam w ogrodzie ałoścę. 
1 ше wiem, ca in mach. 


Wakało wonne pachną róże 

i Hije stoją wkrąg_ 

mam w sobie ogród przeboral:. 
obazary kwietaych łąki 


Na modrem niebie skrzą się gwiazdy. 
lęczowy leży blask... 

тоё niema noty. 
а jena świt i brzask!.. 


mroku. 


Mam ja swój wlasny świ. 
marzennych zbud i Śnień... 
1 соған ваме niesie cuda 
ze anba każdy dzień! 


W iym świecie moim leża skarbx, 
nłeznany ku nim szlak... 
1 jedna tylko ja posiadam 
Sezamo mego znak!... 
Lita Matusewiczowa. 
ZĘ MZ Zz, OE =: 
F. SACHSE. 


Gustaw Charpentier. 


Opeta kutowicka wystawia jedną + 
umjpopalarnicjszych oper francuskich 


p. tu Luiza”. Podajemy naszym czy 
lelnikom gar informacyj o twórcy 
зе о dzielu L 


Red. 

Gustaw Charpenuci. twórca opery 
„Luiza”, urodził się w 1960 roku — 
obeonie należy do najzasłużeńszych 
kompozytorów (rancuskich. 

Jako syn ubogiego piekarza nit 
myślał Charpentier o kurjerze mu- 
zycznej, mimo że uczył się od dzie: 
cińetwa gry skrzypcowej. Jako pict- 
nastoletni chłopiec rozpoczyna karji- 
rę urzędniczą w przędzalni w Tour- 
voing, malera miasteczku północnej 
Francji, gdzie ojciec kompozytora о 
siedlił się po wojnie francusko-nie: 
inieckiej 1870 r. 

Żupelnic przyadkowo zwraca na 
swoje uzdolniecnie muzyczne uwagę 
«wego szofa biurowego, który da 
maga chłopcu w zdobyciu wiedzy 
muzyczucj, umożliwiając mu studja 
w konserwaloriuw muzycznem w 
Lille, które Charpentier kończy w 
dziewiętnastym roku życia z odzna- 
czeniem (wydział skrzypcowy). Na 
podstawie tego sukcesu magistrat m. 
Tourcoing udzicia swemu młodemu 
abywatelowi siypendja, by uzupełni 
swe siudja w Paryżu. 

Mimo tak pomyślnie zapoczątka- 
wanej karjery, obfitują dalsze losy 
młodzieńcu w wiele niespodzianek 1 
napewno nie siałhy się Charpentier 
tak głośnym kgmpozyiozem, gdyby 
się nie był zapisu? jaka 25-letni męż- 
czyzni do klasy kompozytorskiej 
Massencla, twórcy znanej opery „Ma- 
non” w paryśkicj akademji muzycz- 


nej. 

аа Massenet poznał pod szor- 
яа, dziwaczną i przekorną powło- 
ką zewnctrzną mlodego człowicka — 
niezwykły talent twórczy i fantazję 
nieokicłznaną; dopiero Massena 
wpłynął ma charakter przyezlego 
twórcy, nauczył go rozumieć i ko- 
chać muzyke. еру teg wy. 
bitnego pedagoga nad upartym, nic. 
nawidzącym dyscypliny i porządku 
uczniem — udało się młodemu Char 
pentierowi w 1887 r. zdobyć rzymską 
nagrodę (za Kantatę „l опа"). 

Odtąd losy kompozytora toczą się 
szlakami narmalnemi. Ро powrocie 2 

ymu wynajmuje sobie skromne 
mieszkanko w Paryżu w dzielnicy 
Mantmartrc, gdzie przebywa ро dzi- 
śiejszy dzień oioczany sławą świata- 
wą oraz czcią i miłością swych ro 


dal A 
чий» kompozylor nie uznaje С. 
Charpentier muzyki absolutnej. Mię. 
“ү dorobkiem twórczym iego mu» 
zyka mie znajdziemy ani jednego w 
tworu muzyki kameralnej, ani jed- 
nej sonaty. Zasada „Muzyka dla mu- 
fi T ша w С. Charpeniierze zde. 
klurowanego przeciwnika, 
Charpentier stara się wyrazić w 
swych utworach muzycznych swoje 
myśli i swoją duszę, stara się wypo 
wiedzieć swój światopogląd, swe &po- 
‚сезле przekonania. Objaw ten jest 
idla dzieła kompozytora wielce cha 
rakterystycznym: w nim zaaijduiomy 
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„KURJEK ZACHODNI niedziela 26 stycznia 1930 roku. 
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wyłłomaczenie tego realizmu —- 
wzdrygającego się nawet przed bri 
talnością — jaki cechuje <ułą twór- 
czość Charpentiera. 

W całym dorobku twórczym mi- 
strza niewiele napoikamy dzieł: ро 
„Impresjach włoskich” pisanych pod- 
czas pobytu w Rzymie powstaje gi- 
gapi: y dramat symfoniczny 
POK: chórów pi. „życie poety” 
stępnie kilka wielkich eymfonicz- 
nych posmatów do poezji С. Mnu- 
claira i Verlaina (ze śpiewem) oraz 
kolosalny tryptyk operowy „Lniza”, 
„Juljan“ i „Miłość na przedmieściu”. 

Niech nas nie dziwi owa pozornie 
mała płodność kompozytora; i ona 
ma swe łomaczenie w realistycz. 
nych dokach jego artystycz- 
nych przekonań. р 

e- 
dział się w tym względzie ara. 
tier znamiennie: 


Po premjerze „Juliana” 
— Twórczość moja, ta idealne syn- 


tezy przeznaczenia; „Luizo“ znacza 
pewną cpokę mojego życia, podoh- 
nie jak „Impresje włoskie” i jak 
„życie pociy'. Ого dlaczgo daję со 
© lat lko jedno dzieło. Mu- 
"RY pierw żyć, aby móc iworzyć. 

Гісісе charakterysryczne zwierze- 
nie, wykazujacejak daleko jest Char- 
pentierowi do owego prolesjonaliz- 
mn kompozytorskiego, który jesi 
dzisiaj w modzie i który niemało już 
złego narobił. Charpentier nie pisze 
tego, са mu spłynie na pióro, lub co 
mu podezepnte rozwichrzona fanta- 
zja, On szuka prawdy w życiu, by ją 
potem zamknąć w swoich utworach. 


Stad ta powaga przekonań, stąd ta 
siła wymowy. jaku mieści się w jego 
dziełach. ła tak nieprzeparła, że 


zjednywa nin sympatję i uznanie ns 
wet tych duchów, które się w realiz- 
mie nie lubują i które przedkładają 
subielność ujęcia nad silny gest i dra 
styczną sytuację. 


Wszystkim, którzy wzięli udział w oddaniu ostatniej usługi na- 


szej najukochańszej córce i siostrze 


5. р. ANIELI PRZYBYLSKIEJ 
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A. Uchcie, za wypowiedziane słowa pociechy, Dyrekcji i Profesorom 


Gimnazjum J. 


Krzymowskiej i W. Replińskiej, Sodalicjom Sw. Teresy, 


Sw. Barbary, Św. Kazimierza oraz koleżankom zmarłej, przyjaciółkom, 
znajomym i życzliwym składają z głąbi zbolałych serc „Bóg zapłać” 


RODZICE i BRAT. 
|| 


KRONIKA ZAGŁĘBIA. 


KALENDARZYK. 
Jatro Jana B. W, 
Wschód słońca 7 m. 25. 

NIEDZIELA 

Kinoteatry w Zagłębiu 

Kino „Zagłębie“ — „Czterech dja- 
błów”. 
„Dalsze dzieje Tarzana. O godz. 4 
popoł. „Synowie słońca”. 
ści”, 

Kino „Momus* — Tajemnica Cy- 
nożna trupa. 

Kino „Uciecha* — „Skrzydlata 

Kino „Czary“ — „Carewicz”, 
X POSIEDZENIE KOMISJI NAUCZA- 
się pierwsze, organizacyjne posiedzenie 
miejskiej Komisji nauczania zawodowe- 
X Z ZARZĄDU M. SOSNOWCA. Na о- 
słałniem posiedzeniu zarządu m. Sosno- 
wozdanie z przebiegu zjazdu prezydan- 
tów w Kielcach, oraz 2 wyniku podróży 
nansowemi i budowlanemi. Ро sprawo- 
zdania zarząd minsta zalatwił kilka pla- 
X PRZYPOMINAMY, że w sobolę dnia 
В lutego b. r. czeka Zaglębie jedna z naj- 
Mianowicie w sali gimnazjum im. Sta- 
szica na Pogoni odbędzie się wielki bal, 
budowę gmachu gimnazjum żeńskiego 
im. E. Piater w Sosnowcu. Zarząd koła 
bal, czyni starania, aby zabawa pozosta- 
wila po sobie najmilsze wrażenie wśród 
X TOWARZYSTWO OPIEKI POZA- 
SZKOLNEJ NAD MŁODZIEŻĄ urządza 
1130 poranck dla zylodzieży i starszych 
z таєіеријасуш programem: 1) Pat i Pa- 
kowy, 3) wesola komedja. Ceny miejsc: 
dłu siurszych po zł. i. dla inłodziczy 
Dochód z poranku przeznaczony na '}'о- 
warzystwo Опе: sazaszkclnej nad 


26 Dziś Polikarpa B.M. 
Zachód „` 16 m. 10. 
wyświeflają dzis: 
Kino „Wawel“ — O godz. 2 popoi. 
Kino „Sfinks“ — „W aidłach milo- 
iadeli w Dęblinie. Na scenie czworo- 
flota”, 
NIA. W nadchodzący wtorek odbędzie 
go. 
woa, p. prezydent Willner zdawa] epra- 
do Warszawy związanej ze sprawami fi 
nów budowlanych i podziału parcel 
większych atrakcyj karnawałowych. 
z którego dochód przeznaczany jest па 
apieki tego gimnazjum, organizujący icn 
nczestników. 
w niedzielę dnia % stycznia r. b. o godz. 
tachon wśród ludożerców, 2) film nau- 
szkolnej 50 groszy, Ша dzieci 50 groszy- 
młodzieżą. 


; . 
Teatr Polski w Katowicach 
REPERTUAR 
Niedziela 26 bm. — Koncert balalajkowy 

o godz. 41230. 
- Niedziela 26 bm. — „Zygmunt August“ — 
godz. 15.70. 
Niedziela 26 bm — „Maman do wzięcia” 
— godz. 49,30 
Poniedziałek 27 bm. — „Lalka“ E 19.30. 
Wtorek 28 bm. „Zygmunt August" — 19,30. 


X 2 DOMU LUDOWEGO W SOSNO. 
WCU. Zarząd D. L. urządza w niedzielę 
dn. 26 4 j. dziś w lokalu Domu ludowe- 
go ul, Jasna 26 wieczorek taneczny dla 
członków i wprowadzonych gości. Po- 
czątek o godz. 7 wieczorem. Członkowie 
Domu ludowego proszeni są o zabieranie 
z sobą legitymacji ozlonkowskich D. L. 
X „GARBUSEK Z PODWALA". Dnia 
% ba o godz. 5 popołudniu w teatrze 
miejskim w Sosnowcu sekcja dramaty- 
czna Towarzystwa spomowego „Rozwój“ 
Kolonja Walcowni Hrabia Renard 
w Sosnowcu, pod reżyserją i osobistym 
kierownictwera p. Kazimierza Słachurki 
odegra sziukę sceniczną w 5<iu sklach 
„Garbusek = Podwala”, napisaną przez 
Fr. Dobrowolakiero z mnzyką Wł. Po- 
wisdowskiego. Pozostala niewielka ilość 
biletów aprzedawana będzie w dniu 
przedstawienia przy kasie. 
X „MACIEK SAMSON". Dnia 19 sty- 
czula w sali teatru micjskiego i dma 22 
stycznia na żądanie publiczności w вай 
Związku na Pogoni spółdzietcza Koło о- 
światowe oderzało w 3-ch aktach kro- 
tochwilę z tańcami i śpiewam 5, K. Ga- 
lasiewicza p. t. . Maciek Samson”. Reży- 
serja spoczywała w wytrawnych rękach 
p. W. Kozlowskiego: całość wypadla zna 
komicie, na szczególne wyróżnienie za- 
sługują pozie Zielińska, Jadwiga Jani- 
kowska i Janina Janikowska oraz рр. Ja 
nikowski w roli tytułowej Kłcjnota, Mi- 
chslski, Wójcik i Szrum. W ezasie akcji 
i po każdym akcie rozbawiona i zado- 
wołona puldjezność obdarzała wykonaw 
ców hucznemi oklaskami. 
X KARNAWAŁ. W dniu í lutego w sa- 
lach Resursy w Dąbrowie Górniczej od- 
będzie się tradycyjny Bal świerkowy, 
który zapewne i w iym roku, jak w u- 
biegłych karnawałach cieszyć się będzie 
powodzeniem, stanowiąc jeden z mil- 
szych fragmeniów okresu karuawało- 
wego. 

W dniu В lutego witać będzie konpus 
oficerski 25 p.a.p. w Będzinie w ealuch 
kasyna licznie przybywających przedsta 
wiciek społeczeństwa  Żagłębiowskiego, 
na dozoczay Bał ortyłeryjski. który od- 
będzie się pod protektoratem generalo- 
stwa lózefęsiwa Zająców. 


~ 


Program radjowy 


па niedzilę 26 stycznia 1930 r. 
TOWICE. 


nricorologiczny 2 Warsza- 


wy, 

1240 — Poranch symfoniczny z Filhsrmonjfi 
warszawskiej, 

14.00 — Przerwa. 

15.00 — Transmisja 7 Wurszuwy. Dyr. 5. 
Mędrzecki: „Co slychnć, a czem wie- 
dzieć trzeba”. 

15.20— Inż. Adam Lachowicz: „Opłacalność 
nawozów sztucznych przy obecnej kon- 
jonktnrze zbożowej”. 

1540 —Ks. d Rosiński: Z cyklu wykła 
dów religijnych — „Duch i malerja” 


a) Lamento, b) Serenada, с) 


эмо Iae 
dości, 9) Gruner: Intermerzo, 10) Las 


mare: Romanze, 11) Lewandowski: Мт 
sur 
1715— „Na szachownicy“ — aadycja dl 
szachistów (A. Moszkowski). ta А 
17.40 — Koncert reprczeniacyjnej orkiestry 
policji państwowej w  Warezawia, 
йет с muzyka operowa. 
19.00 — Rozmaitości, zapawiedź programu па 
następny, komunikat teatru pol- 
skiego oraz przekląd widowisk. 
woo zeza muzyczne. 
„50— „Bery i bojki śląskie" — Karlik 
2 Kocyndra — (Prof. SŁ Ligo) 5 
19.58 — Sygnał czasu / Obeerwatorjum nstro» 
micznego w Warszawie, 
Кн улагали 
CJ мл үм iej z п 
Słuchowisko teraakie z Krakowa. 
Komunikat meteorologiczny z Wan 
By ‚ komunikaty анн oraz za 
wii programu na dzień nast 
języku francuskim. зр 
22.35 — Komunikaty prasowe P, A. Т. z War 


вауу. 

29.00 — Transmisja muzyki tanecznej 

nn poniedziałck*27 stycznia 19% r. 

KATOWICE 

1158— Sygnał czasu z Obserwatorjnm A- 
atronomicznego w Warszawie oraz leje 
nal z wieży Marjeckiaj w Krakowie 

12.05 — Koncert z płyt gramofonowych./ 

13.00 — Przerwa 

16.00 — Komunikaty Polekiego Związku Zrza 
szeń Gospodarczych Woj, oraz ke- 
munikat Teatru Polskiego. 

16.15— Program dla dzieci z Warszawy. 

16.45 ~ Koncert z płyt чеченинен 

17.15 — Jan Сїаһо!лу: Pogadznka z d>intnt 
„Nowości radiowe", 

17.45 — Muzyka lekka z Warszawy 

18.45 — Rozmaitości, zapowiedź ргоргиши na 
dzień następny. komunikat Teatru Pel- 
skjega oraz przegląd widowisk. 

M e zbiorawa Kole literatów 
śląskich, 

19.30 — Wizylutor dr, E. Furnit: „Wiadomo- 
ści х pragmatyki języka polskiego”. 
19.58 — Sygnał cza z Obserwatorjum A- 

stronomieznego w Warszawie 
20.00 — lnsp. В. Pachelski: Komunikaty stra. 


żactwa jakiego. 
'rzybyla; „Zadania gmie 


20.05 — KA i 
w dziedzinie opieki spolecznej” — cz 

20.50 — Operetka Lenna Aschera p. t: Hra- 

bina żebrak" z Warszawy. 

22.00 — Feljcton z Warszawy. 

22.15 — Komunikat meleorologiczny z Ware 
szawy oraz zapowi rogramu na 
dzień następny w jezyka francuskim. 

22.35 — Komunikaty prasowe P.A.T. 2 War- 
Szewy 

23.00 — Odczyt z cyklu wykładów w języ- 
kach obcych v Polsce, Е, Konopka: „ży. 
cie uoiwersyteckie* — ez ТУ (w języ 
ku francenskin) 

23,15 — Muzyka {артса z Warszawy 


X GMINNA KOMISJA W. F. i P. W. w 
GRODŹCU. Niedawno odbyło się рохіс- 
dzenie Gminnej Komisji W. F. i Р. W. w 
Grodźcu w lokalu szkaly nr 1, skład kiń 
rej zostal przez starostwo zatwierdzony. 
Zarząd komisji stanowią pp. dyr. M. Z3- 
rębski proawodniczący, M. Pawelski 
—zastępea przewodniczącego Р. Lip- 
czyk — sekroturz, В. Pencker — zasięp- 
ca sokretarza, С. Pisula — skarbnik, pp. 
A. Czarnecki, W. Flak, W, Grabczyk i 
A. Knuz — członkowie Zarządu. Próca 
tego człankumi komisji są pp. Śl. Fra. 
sunkiewicz, Z. Karszowa, H. Lango. Z 
Wróblowa, W. Wróbel, ]. Woźniak i Br 
Zychówna. Po odczytaniu protokólu 
теза do рїїнї, bodi 
wego, który po krótkiej dyskusji przy 
jęto w ogólnej sumie zl. 3550. 
Ponieważ sianowisko Urzędu gminy 
Grodziec do spraw budżetowych komi 
sji jest zupelnie nieprzychylne, przecie 
postanowiono w tych sprawach zwrócić 
się do starostwa o interwencję. 
Jednocześnie postanowimo | zuprosić 
do komisji p. ]. Fomasika, kierownika 
szkoly nz 2, jako osobę zajmuiaca się 
wychowaniem lizycznem 
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„KURIER ZACHODNT niedziela 26 stycznin 1950 roku. 


ЭЕ, 


А з 
Nowelizacja ustawy 
O ZABEZPIECZENIU ROBOTNIKÓW 

NA WYPADEK BRAKU PRACY. 

Od dn. 25 stycznia, tj. od chwili ogło- 
szenia w Dzienniku Ustaw, obowiązujc 
nowelizacja ustawy о zabezpieczeniu то 
boiników па wypadek braku pracy. No- 
welizacja ta wprowadziła w obowiązu- 
jącej poprzednio ustawie niektóre zmia- 
ny, m. in. w myśl uoweli obowiązkow: 
rabezpicczenia na wypadek bezrobocia 
podlegają robotnicy bez różnicy рісі po 
ukończenin lat 16 (przedtom obowiązy- 
wało lat 18), a nadto ubezpieczeniu na 
wypadek bezrobocia podlegają wszyscy 
bez wyjątku robotmicy, zatrudnieni w 
zakładach pracy bez względu na liczbę 
zatrudnionych (przedtem obowiązywała 
to zaklady, zatrudniające powyżej 5 ro- 
botników), Prócz tego nowela wprowa- 
dza zmianę, mocą której wkładki zakla- 
dów pracy, obowiązanych do zabezpie- 
szania robółników, wynoszą 2 pr. od'każ- 
dorazowo wyplacmych zarobków robo- 
ойбу z rówroczcanem określeniem пеј 
wyższej normy zarobku dziennego, stano 
fiącego określeniem najwyższej nor- 
my zarobku dzionnogo, ałanowiącego pod 
mawe do obliczania wkładek, па 10 zł. 
Norma ta wynosiła ostatnio 7.50 zł. Wpro 
wadzenie w życie zabezpioczonia па wy- 
padek bezrobocia robotników zakladów 
pracy, zatrudniających muiej, niż 3 pra 
rowmików, nastani w Ciqzn roku, tj. 23 
stycznia 1951. 


х POGARSZANiĘ SIĘ SYLUACJI W 
'RZEMYŚLE. Prócz zastoju w przemy- 
śle hutniczo - metalowym, który z bra- 
ku zamówień zmuezony był zastosować 
ogran czenie pracy i zwolnić cząść robo- 
ników, obecnie skutkiem braku mrozów 
ulagła pogorszeniu sytuacja w przemy- 
Йе węglowym. Składnicy i więksi odbior 
ty odwołali zamówienis, w następstwie 
czego kopalnie zmuszone są ograniczyć 
wydobycie przez zmniejszenie ilości dni 
pracy, a niektóre do zwolnienia nadmia- 
mu rąk rol f 

Sytuacja ogólna nie przedstawia cię 
dobrze i pocieszyć można aię tylko za- 
pewnienicm pewnych sfer, iż jest to zja- 
wisko przejściowe i że na wiosnę eytu 
acja bezwzględnie ulegnie рортаміе, 
rwłaszcza wobec zdecydowanego podje- 
nia przez nbezpieczalnie epołeczne akcji 
budowlanej na szerokn ekale. 
X ZAMKNIĘCIE PIEKARNI MECHA- 
NICZNEJ, W roku ubiegłym kibku wła- 
ścicieli piekarń w Będzinie, zakwalifika 
wanych do zamknięcia, kosztem kilku- 
dziesięcin tysięcy 2). urządziło przy ul. 
Zawalo wzorową piekarnię mechamiczną. 
zaopatrzoną w nowoczesne urządzenia 
7. niewiadomych przyczyn piekarnia nie 
cieszyła się względami ludności i od po- 
czątku alabo prosperowała, wreszcie 
przedsiębiorstwo zlikwidowano, przy- 
czem wlaściciele ponieśli poważne stra- 
ty. Okazuje iż piekarnia mechani- 
ста w Będzinio podzieliła los podo- 
bnych przodsiąbioratw w innych mia- 
stach, gdzie również mimo starań i za- 
biegów pickarnie mechaniczne nie mogły 
się utrzymać. 
X USPRAWNIENIE DZIAŁALNOŚCI 
BADÓW PRACY. Jak się dowiadujemy. 
w najbhiższym czasie wejdzie w życie o 
pracowama przez Minieleretwo precy | 
opieki epołeczuej, nowela do razporządze 
nia p. Prezydemia Rzplitej o sądach pra 
ry. Nowela ta zawiera azereg przepisów 
przyśpieszających posiępowanie przed 
sądami pracy, na skutek których zatargi 
będą rozstrzygane o wiele szybciej. No- 
welu prócz powyższego, wprowadza sądy 
pracy rówwieź w rolnictwie. 
X ZABAWA NA ŁODZIE. Komisja wy 
chowania fizycznego w Dąbrowie Gór- 
niczej urządza dzisiaj zabawą na lodzie. 
przy ul. Konopnickiej. Początek о godz. 
2 popol. Grać będzie orkiestra. Bufet na 
miejecu. Szatnia, Zabawę urozmaicą po- 
реу łyżwiarskie. 
X BEZROBOTNI DOMAGAJĄ SIĘ WĘ 
GLA I ZIEMNIAKÓW. Wczoraj odbyła 
się w Czeladzi zebranie bezrobotnych 
па którem posianowiono wystąpić do 
magistrali o zaopairzenie bezrobotnych 
w węgiel i #emniaki, Prócz tego achwa 
lono rezolucję domagającą się przedłu- 
żenia ustawowego okresu zasiłkowego; 


wkońcu wybrano delegację w ilości 
trzech osób. 
X Z TARGOWICY ZWIERZĘCEJ. W 


ubiegłym tygodniu t. j. od dnia 20 do 
doia 25 bm. włącznie na targowicę w 
Sosnowcu spędzone 1687 szt. świń. Pło- 
Bono za i kg. żywej wagi od zł. 2.10 do 
x 280. Tendencia «аһа. 


Budowa wodociągu w Miaczkach. 


1 czerwca r. b. 


Sosnowiec z niecierpliwością ocze- 
kuje na wodę. Dopóki nie otrzyma 
wody niewielkie znaczenie mają urzą 
dzenia kanalizacyjne przeprowadzo- 
ac z tak ogromnym nakładem kosz 
'ów i niesiychanem obciążeniem 
miasta. Doprowadzenie wady do So- 
snowca zależnem jest od szyhkośc! 
ukończenia robót wodaciagowych w 
Maczkach, które zaopatrywać mają 
w wodę z Białej Przemszy тариа 
Zagłębie Dąbrowskie, ale і Górny 
Śląsk, który w tej chwili uzależniony 
jest częściowo a niemieckiej części 
Górnego Śląska. 

Budowę wodociągu w Maczknch 
prowadzą Państwowe zakłady woda 
ciągowe w Królewskiej Hucic. Dzię 
ki uprzejmości inż. Łaczkowa i kie- 
rownika budowy wodociągów w 
Maczkach radcy Marynarczyka mo 
glibyśmy się na miejscu przekonać o 
unerykańskim tempie prowadzonych 
robót. 

W ciągu 4 miesi: uczyniono іт 
ponujący wysiłek. Zbudowano jaz 
„rzed mostem, kładąc olbrzymią płytę 


betonową na dno rzeki, рз 
ien jaz kanałem z osadnikiem pia 
skowym (drobny pył piaskowy w 


wodzie pozornie czysłej ma własna 
ści ogromnie niszczące), połączona 
ten osadnik rurociągiem z odmulni 
kiem (wykonanym w jednej ósmej 
części ogólnego projektu, a posiada- 
jącego 4 komory ро % m. diugości i 
30 m. szerokości), wykonano filtr (2 


gotowa będzie pierwsza część robót. 


szerokości). Filir połączony zostanie 
przy pomocy stacji pomp wysokiego 
ciśnienia ze zbiornikiem o pojemno- 
ści 3500 metrów sześciennych. Takich 
zbiorników w przyszłości STO ezte- 
су. Każda z tych budowli jest żel-be- 
tonowa. ogromem swoim przypomi- 
пајаса fortecę. Dotychczas znżyto na 
te roboty 18.000 ton betonu. Ogrom. 
ny zbiornik, o pojemności 5000 m. 
sześc. wybudowany został z betonu w 
Zagórzu. Da obecnej chwili koszt bu- 
dowy wodociągów w Maczkach wy- 
nosi około 5 1 pół miljona ДА" 
a ogólny kosztorys obliczony jest na 
32 miljony złotych. 

Cały plan budowy podzielony zo- 
stał na części. Pierwsza część ukoń- 
czona zostanie w dniu 1 czerwca r.b. 
i umożliwi zaopatrywanie Sosnowca 
i Niwki w коде туа rurociągu 10 
kilometrowa została już w połowie 
wykończona. W dalszym etapie ro- 
bót przewidziane jest połączenie ru 
rociągiem ze Śląskiem i wówczas do 
Zagórza przeprowadzony zostanie 
drugi rurociąg specjulnie przeznacza 
zj na zaopatrywanie w wodę 
głębie. 

W roku bieżącym wydajność wo: 
dociącu przewidziana jest na 65 li- 
irów na sekundę, a po calkowiiem 
ukończeniu na 1500 litrów па sek. 
Będzie to trochę większa wydajność 
aniżeli w Warszawie. 

Dla: uzupelnienia całokształtu o- 
pisu prac wykonanych (o których 


komory ро 82 m. długości i 57 m.|/ całą uprzejmością informowali рр. 


Agitacja komunistyczna 
wśród bezrobotnych. 


Nickorzystną sytuację w przemy: 
śle i zwiękezające się bezrobocie po- 
atanawili komuniści wyzyskać dla 
awych celów i wśród bezrobotnych. 
jak nam donoszą, agitatorzy komuni- 
jtyczni rozwinęli dużą działalność, 
oczywista nie w tym celu, żeb 
przyjść im z pomocą, lecz żeby ie 
бро O do szkodliwych wy- 
słąpień. 

tatnio komuniści 
bezrobotnych бо zania niele- 
galnych wieców, zebrań i demon- 
strocyj, licząc па to, iż uda się wy- 
wołać zamęt i pchnąć таву do eksce 
sów. 

Łajdackie te knowania ва dobrze 
znane władzom i pragniemy ostrzec 


namawiają 


bezrobotnych, aby nic dawali posłu 
chu emisarjuszom bolszewickim, ba 
міст wydane zostały stosowne za 
rządzenia i jakiekolwiek usiłowania 
wywolania zaburzeń hęda tłumione 
z całą bezwzględnością. 

Robotnicy wiodzą z doświadczeniu, 
iż nieraz już padali ofiarą zbrodni- 
czej akcji bolszewickiej, przyczem 
rowokałorzy zawsze umieli się u- 

ryć, a nieświadomy robotnik pono- 
sił konsekwencje. 

Ostrzegamy przeto robotników 
przed помет łajdaciwem zbirów bol- 
szewickich, a w razie zjawienia się 
gdziekolwiek agitatorów należy ich 
unieszkodliwiać i oddawać w rece 
policji. 


Złośliwe plotki Kurjera Czerwonego 
o przemyśle włókienniczym Zagłębia Dąbrowskiego. 


Wczoraj zamieściliśmy wyjaśnie 
nie które otrzymaliśmy od Śp. Ake. 
przemyslu włókienniczego Н. Diete? 
w snowcu, w związku z wysoce 
niepoważnemi i szkodliwemi dla ży 
cia gospodarczego і  puńsiwowego 
sensacyjnemi plotkami koiportowa- 
nemi przez warszawski „Kurjer 
„«erwony". 

Co się tyczy „Zakładów przemysłu 
włókienniczego hón" w So 
snowcu otrzymaliśmy wczoraj infor 
macje, że nolaika „Кигјеты Czerwo 
перо“ о trudnościach finansowych i 
rzekomem starania się nadzór sądo- 
wy jest w sposób wysoce złośliwy i 
głupi zmyśloną od początku do koń- 
са. Zakłady te cieszą się najzupeł- 
niej dobrą opinją jaka płat: k, regu 
lując jak zawsze w eposób solidny 
kwestje finansowe. Na tęm tle zgołu 
nieinądrze wygląda wiadomość „czer 
woniaka” o ubicganiu się О nadzór 


lak poważnej i na mocnych sta- 
wach рене firmy. 
Redukcju roboiników nastąpiła, 


ale „Kurjer Czerwony” dia wy juskru 
wienia sensacji dodal.. „zero czy- 
піце liczbę zredukowanych 0000, gdy 
dotychczas zredukowano w sumie G0L 
robotników. 

Redukcja robolników w przemy: 
włókitnniczym jest konsekwencją 
światowego kryzysu w pr masali 
włókienniczym. Ďrzvezyne kryzvsu 


śle 


może między innemi zilustrować ten 
faki, że od i stycznia 1929 r. do daty 
преспеј cena aurowca (welny) spadł. 
o 60 proc. Spowodowało to znaczne 
osłabienie finansowe w remaneutach 
kupujących. Wogóle zarówno ryn- 
ki konsumcyjne krajowe, jak i 
zagraniczne stały się niepewne i fu- 
bryki muezą być niezmiernie ostrożne 
w dokonywaniu tranzakcyj. W eks- 
porcie pogarsza syiuację fakt /upra 
wiania wprost dzikiej Е 
przez zagraniczne firmy, kióre rzu 
cają swój towar na rynki po cenie 
10 — 15 proc. niżej Glow pra 
lukeji. 

W tej aytuacji przemysł włókienni 
<zy pracuje niewątpliwie 
nych warunkach, niemniej dzi 
strożnej i przewidującej polityce 
chroni się od poważniejszych wstrzą- 
sów, Pewne ugrupowania stosuuków 
aprowadzić może niedawno zorgani- 
ma t zw. „Centrala inkasowa , 
zona przez przemysłowców wel- 
ny BALA Jest ta coś w rodza- 
iu Syndykatu, którego ceiem w pier- 
wszym rzędzie będzie doprowadzenie 


lo sanacji stosunków na rynku włó-| 


«ienniczym w kraju. 

R kilka uwag otrzymanych ze 
еі kompetentnych czuliśmy się w 

obowiązku podać dla zorjeniowania 

czytelnika w ogólnej sytuacji 


radca Marynarczyk i inż. Chramicc! 
trzeba nadmienić o budujących «i, 
domach: administracyjnym | robotni- 


czych. 

Każdego, kto będzie zwiedzuł a rza 
dzenia wodociągowe w Маски 
musi uderzyć niezwykły rozmach ! 
tempo pracy. Osiem {irm zaangażo 
wanych zosłało do wykonania pe 
szczególnych robót i w czasie rekor- 
dowym wykonały je. 

W tej chwili omawiając ia co nam 
pokazano i oddając całkowite uzna: 


nie wykonawcom 
dzieła, trudno 

będ 

ła dła 


wych, 
W każdym razie Sosnowiec та o- 
rzymać wodę w lipen. 


Za- 
азе Шш ө ш а 


(ШАША ШЕ ИШҮ 
ЛИГА 


1930, Polska Agencja Reklamy „Рат"—Рохвай 


ШЕП „ЖИШП METALOWEGO" 


1930, Polska meja Reklamy „Par"—P. 


Kalendar „ИШ MALARSRIEJ" 


1930, Polska Agencja Reklamy „Par*—Poznań 


‚ 
minamy, że z 
P.W.K. w Poznaniu od: 
nym medalem, ujawni 
wydanych kalen: 

polawie powinna we wl 
jęmić się z tami wydawnictwami i e nich 
arzystać, 46! 


Leczenie inwalidów 
W SZPITALACH WOJSKOWYCH 


W dniu 24 bm, podpisana została umo- 
wa pomiędzy ogólnopaństwowym Zwią- 
zkiem Kaa chorych a departamentem 
zdrowia Min. spraw wojskowych w 
sprawie leczenia јама бу w ezpitalach 
wojskowych. 

Na podstawie toj umowy w azpitalach 
wojskowych leczeni będą na koszt Zwią- 
zku wszyscy iuwalidzi, klórzy już w 
tych szpilaliuch przebywają, nowi zań 
chorzy inwalidzi bądą przyjmowani na 
podsiawie przekazów Związku Kaa cho- 


rych. 

W naglych wypadkach upoważnione 
są również poszczególne Kasy' chorych 
do umieszczania iuwalidów w szpitalach 
wojskowych. 

Umowa la jest ważna ze względu na 
metody leczenia inwalidów, wyprakty. 
kowane wszechatronnic przez medycy lą 
wojskową w czasie wojny, a mniej zna. 
oe przez medycynę cywilną, inwalidzi 
bowiem zapsclują na zdrowiu najczęściej 
wskutek ran, otrzymenych na wojnie. 


X BUDOWA SZKÓŁ. Miniet. oświecenia 
opracowuje projekt ustawy o budowni- 
stwie azkolnom. O ile hmdownietwo gma- 
chów ezkcinych nie rozwinie się w naj. 
bliższym czasie, w r. 1931 nie można bę- 
dzie dać wszystkim czieaiom nauki w 
dzkole powszechnej. Usiawa nalo: 
ubowiązek budownicliwa szkolnezo na 


.|--morzady miejskie i gminne, рггуіст 


wskaże, z jakich źródeł samorządy muja 
czerpać lunlusze na cele budownictwa. 
istnieje co do tego kilka projektów, 
apicrających się nu obciążeniu polatko- 
wem, całej ludności 

X WZROST I WAGA ЭЛЕС. Miniai, 
oświecenia zarządziło, aby od 1—15 kwie 
inia przeprowadzono we wszystkich 
szkołach powszochnych i średnich po- 
miary wzrostu i wagi dziatwy i mlodzie- 
ży szkolnej. Instrukcje wys!tano, wska- 
zuje się w nich, że ważenie musi się od- 
bywać za pomocą wag ścialych, wedlug 
netslonego modelu i że ważenie na wa- 
gach podejrzarei wartości iest wabra- 
nione, 


Nr. >|. 


А s 
Sprawa mianowania 
NALCZYCIEŁI OFICERAMI REZERWY 

Na ekmtek siareń zarządu głównego 
Związku nauczycieli szkół powez., podję 
tych w roku ubiegłym w czasie waka- 
yj. zorganizowany został dła tych nau- 
szycieli skrócony S-tygodniowy kurs 
«zkoly podchozążych rezerwy piechoty, 
vlem zastosowania do absolwentów tego 
kursu artykułu 87 pragmatyki oficer- 
skiej, т. j. celem zamianowania ich ofi- 
urami rezerwy. Jak się obecnie dowia- 
dujomy, mianowanie nauczycieli, którzy 
utończyli wymieniany wyżej kurs, аа 
podporuczników rezerwy. nastąpi w m. 
marcu lub kwietniu rb 


ODPOWIEDZŁALNOŚĆ _ WŁAŚCI- 
CIELI SAMOCHODOW. Zdarza się. że 
policja zatrzymuje kierowców samocho- 
lowych, nie posiadających prawa jazdy, 
albo też niewłaściwc, nie uprawniające 
Та Шаш PTR, 
publicznej. W tych przypadkach, nieza- 
leżnia ad kary, nakladunej na kierowcę, 
pociągany jest jeazcze właściciel suno- 
chodu, który, w myśl przepisów o ruchu 
samochodowym, odpowiedzialny jest za 
posiadanie przez kierowcę właściwego 
prawa jazdy, Włsścicis somochadów, 
przed przyjmowaniciu szoderów do pra- 
аата чаа СС uprawnienie” 

ZARZADZENIE W SPRAWIE EMI. 
„RACJI SEZONOWEJ DO NIEMIEC. 
liniateretwo spraw wewnętrznych w 
joroumiegiu z Ministerstwem аргалу 
w ojakawych, oraz Ministerstwem pracy 
| opieki epołeczucj wydało w sprawie 
sezonowej emigracji na roboty rolac do 
Niemiec w r. 1930 zarządzenie, zmienia- 
jące w niektórych punktach w odmiesie- 
"iu do poborowych, urodzonych w r. 
1909, oraz do szcrogowych rezerwy, u- 
iodzonych w r. 1908, 1907 i 1906 zarzą- 
lzanie z raku poprzedniego. Nowe za- 
*ządzemie, które obowiązywać będzie do 
31 gradnia r. b., rezesłano okólnikiem do 
wszystkich wojewodów. 

PORANEM FILMOWY. Tow. gimna- 
styczo - eporlowt „llnragam” w Sosno- 
weu nu wżór poranków sosnowiockich п 
rządza w dniu 26 stycznia br. o godz. 11 
rano w kinie „Uoiccha” w Dąbrowie 
„Poranek filmowy” dlu młodzieży z na 
iepującym pron amem: „Когваг2с pusz 
szy“ w 10 akiach i komedję w 2 aktach. 
Bilety w cenie I zł. da dorosłych, a 30 
| 50 gr. dla mlodzioży, 10 pr. czysiego 
zysku przeznacza się na „Towarzystwa 
pracy abywatelskiej” w Dąbrowie. 


Ze sportu. 


T. 5. „SARMACJA” w Beodzinie za- 
wiadamia, że dn. 2 lutego rb. tj. w 
niedzielę o godz. 3 popol. w gmachu 
Magistratu m. Będzina (dawn. Piast) 
zwołuje walne zebranie, na które n- 
prasza o liczne przybycie członsów 
czyni i wspierających. Symnaty- 
cy mile wiaziani. 

ZEBRANIA „BRYNICY” I PO- 
WSTAŃCÓW. 12415 odbędą się ze- 
brania ogólne członków KS. „Bryni- 
ga i Zwiazku powsruńców w Czeia- 
dzi, па których ustalone będą listy 
kandydatów na ćwiczenia, organizo 
wape przez miejską komisję W. Е. 
i P.W. w różnych dziedzinach sportu. 


BUDOWA NOWEGO BOISKA 
SPORTOWEGO W SOSNOWCU. 
KS. „Sosnowicc™. który w roku bicz. 
zdobył mietrzostwa Zagłębia w pił- 
ve nożnej przyctępuje z wiosną rh. 
do budowy nowczo włuenego boiska. 
Dd dłuższego już czasu zarząd klubu 
starał się o uzyskanie potrzebnega 
па ion Gel terenu + przed kilku dnia- 
mi dzięki przychylności low. Sosno 
wieckiego klub na bardzo dogodnych 
warunkach wydzierżawił plac vis a 
Ж fabryki Woźniaka przy ul. Aleja. 
M"iolkość wydzierżawionego terenu 
Nes: 150X13 mtr., to też prócz same 
то boiska klub urządzi jeszcze b. wy- 
gadu trybnny. Budowa nowego boi- 
КЕ © manoweu. których miasto po 
rada mz mieć. przyczyni sic do 


„KURJER ZACHODNI” niedziela % atyecznia TYM rokn 


Sprawa spółki wodnej w Dąbrowie 


i opór właścicieli gruntów. 


W Dąbrowie pewna część obywa 
teli głównie ze Starej DREW po 
siada na peryferjach miasta niewie|- 
kie tereny ziemi ornej. a ponieważ 
ziemi tej niema narazie komu sprze- 
dać, z konieczności trzeba ją upra- 
wiać. Gdyhy gospodarka rolna była 
głównem źródłem dochodn i utrzy- 
mania właścicieli terenów ornych, 
niewątpliwie dbaliby о to. aby zie- 
има ia przynosiła odpowiedni do- 
chód, ponieważ jednak każdy z nich 
ma inne źródła utrzymania, na go- 
epodarkę rolną nie zwraca się uwa- 
gi i prowadzi ją się podług form pier: 
wołnych z przed kilku wieków. 

Posiadacze tych terenów піс wie- 
dzą, lub też nie chcą wiedzieć, 2 
wet małe ilości ziemi mogą dać weca- 
le niezły dochód i w krajach, gdzie 
yospodarka rolna stoi wysoko, już 
irzymorgowy kawałek ziemi duje 
rolnikowi wirzymanie, gdy tymcza- 
вет u nas właściciel 10-morgowego 
gospodarstwa jest nędzarzem. Brak 
kultury i zrozumienia własnego inte- 
resu doprowadził do tego, iż ziemię 
uprawia się tylko z musu, nie iez 
dziwnego, iż jest ona zupełnie zanie- 
dhana 1 nie przynosi żadnego docho- 
du. Co gorsza, iż właściciele tych te- 
renów nawet słyszeć nie chcą о wpro- 
wadzeniu jakichkolwiek ulepszeń 1 
kultury w gospodarce rolnej, a w 
razię zjawienia się fakich dążeń z ze- 


wnątrz, kategorycznie im się prze- 
ciwstawiają, 
Klasycznym przykładem tego jest 


*prawa projektowanego uiworzenia 
w Dąbrowie t. zw. ki wodnej. 
W północnej części miastu, na tzw 


Zielonej znajduje się około 260 ha 
ziemi, nie przedstawiającej, jaka 
grunia orne żadnej wartości. gdyż 


jesi to ziemia zaniedbana. zakwueza- 
na i stale zatapiana, nie też dziwnego, 
iż najlepiej rosną tam szuwary i bez- 
wartościowe zielska. 

Włudze rządowe, dążące do podnie 
іспіа мапи gospodarki rolnej idą z 
dużą pomocą tam, gdzie chodzi o kul- 
iurę rolną i na meljorącje dają np 
50-letni kredyt na dogodnych warun- 


kach. 
Zdawałoby się, 


wzmożenia ruchu sportowego, a dla | 
jednego z najstarszych klubów w Za- 
głębiu, jakim jest KS. „Sosnowiec“ o-| 


czasach każdy skwapliwie powinien 
skorzysiać z inkiej ротосу, tymcza- 
sem właściciele gruntów w Dąbro- 
wie mają na te sprawy swój odreb- 
ny pogląd, gdyż nietylko nie chca 
wykorzystać nadarzającej się spo- 
sobności, lecz zdecydowanie wystę- 
pują przeciwko jakiejkolwiek zmia 
nie dotychczasowego stanu rzeczy. 

Okoliczność, iż po wprowadzeniu 
meljoracji wzrasta kilkakrotnie wy- 
dajność ziemi, a tem sumem i jej ce- 
na, jest dla nich bcz znaczenia, glów- 
nie z tcgo powodu. że jak już wspa 
mniano, gospodarstwem rolnem zaj- 
mują się ubocznie. 


Stosownie do zarządzenia władz 
centralnych. Magistrat postanowil 


przystąpić do zorganizowania spółki 
wi еј, aliści niespodziewanie na- 
trafit na niezrozumiały opór ze stro 
ny właścicieli gruntów i siłą rzecz 
sprawa narazie utknęła na mar(wyni 
punkcie,  Powiedzieliśmy narazie, 
gdyż stosownie do ustawy w miejscu 
wościach, gdzie meijoracja jest Ко. 
nicczna, a zainteresowani nie 2500/4 
się dobrowolnie na jej wykonani:, 
stosowany będzie przymus, przyczem 
oczywista, odpadną korzystne wa: 
runki, proponowane obecnie przez 
władze państwowe. 

Dodać należy, iż opór właścicieli 
terenów па Zielonej głównie wynika 
z tego, iż liczą oni, że w niedługim 
«asie będą mogli sprzedać swe grun 
ta jako parcele budowlane, a więc 
nic wario obecnie robić nakładu. Jesi 
1o nadzieja zawodna, gdyż rozbudo- 
wa miasta nigdy, zdaje się, nie pój- 
dzie w tamtym kierunku, a jeżeh 
<hodzi o potrzeby przemysłu lub mia 
sta, to wiadomo dobrze, iż w razie o 
poru istnieje możliwość stosowania 
wy właszczen 

Być może, iż władzom miejskim i 
rządowym uda się przekonać opor- 
nych o Коггубсіас nikających z 
utworzenia spółki wodnej, w prze- 
<iwnym razie z kohicczności zasto: 
sowany zostanie przymus, a konsek- 
wencje {едо poniosą właściciele, któ- 
rzy nie chca zrozumieć właeneco in 
ieresu. 


iż w dzisiejszych |[* 


"eN MAE: 
UAUWO. 


znacza dalszy jego rozwój. Według 
projektu, boisko ma być oddane do 
użytku już w maju rb, 


3 lata więzienia 


za kradzież roweru. 


Onegdaj sąd grodzki w Czeladzi 
rozpatrywał ciexawą sprawę, w któ- 
rej sprawca kradzicży roweru ska- 
zuny został 

na 3 lata więzienia. 


Е. | Oskarżony о kradzież był niejaki 


Antoni Łaszczyk, mioszkaniec wsi 
Życheice, znany kryminalista, kłóry 
mimo młodego wieku (27 lat) już o 
koła 8 lat pędził w więzieniu. Współ- 
oskarżonymi byli niemniej znany 
złodziejaszek Wlądysław Bober z В 
dzina oraz dwóch paserów z Ząhko- 
wie. 

Łaszczyk w ubiegłym roku odeie- 
dziawszy karę 2 lat wiezienia, wypu- 
szęzony zostai па wolność i przez 
Wojkowice wracał do rodzinnej wsi. 

W Wojkawieach przed karczmą 
Rogali Łaszczyk ujrzał oparty о mur 

nowiutfeńki rower, 


pozostawiony przez właściciela bez 
żadnej opieki, Na widok tak łutwe- 
go łupu, odezwała się w nim niewy- 
gaała żyłka złodziejska, to też nie 
namyślając się dłużej wskoczył na 
stalowego rumaka i za chwilę zniknal 


w stronie Grodźca, 

OKK do Będzina Łaszczyk 
poszukał swego kolegę po fachu — 
Bobra, któremu polecił sprzedać skra 
dziony rower. len pojechał do znu- 
nego sobie pasera w Ząbkowicach. 
lecz tu nie zdążywszy przeprowadzić 
tranzakcji 


został aresztowany 


przez powiadomiona w międzyczasie 
policję. w o później za krat- 
Kami znalazł się także i Łaczczyk. 
Sad biorąc pod uwagę. że Łaszczyk 

niepoprawnym złodzicjem-recy- 
dstą, a długoletni pobyt w wię 
Леши niczego go nie naw”: kazai 
go na 5 laia więzienia, Bob: * ра 
b miesięcy. Pasera z powodu iaku 
winy uwolniono. 

Czy nowa, snrowa kara wpłynie na 
poprawę charakteru _wykolejeńca, 
jest rzeczą waipliwa. Trzeba dodać, 
iż tak wysokie kary sądy grodzkie 
wymierzają w wyjątkowych okolicz- 
nościach, а w Czeladzi, od chwili 
istnienia sądu jest to bodai pierwsza 
kara 5 lat wiezienia. 


Aresztowanie 
GROŻNEGO BANDYTY. 


Policja śledcza aresztowała onegdaj 
Ее БОЕО: 
wa Piotrowskiego, mającego za sobą 
bujną przeszłość. 

Piotrowski dokonał w swoim czasie 
szerogu napadów bandychich na terenie 
powiatów Bodzińskiego i Тамієтсіай- 
skiego oraz na Górnym Śląsku. 

жаруу neolicie A 
został osadzony w więzieniu w Wiśni. 
czu, skąd niedawno zdołał zbice. 

W chwili aresztowamia Pigirowakiega 
w Dąbrowie. uzbrojony om był w rewolk 
wer_i zaopatrzony w znaczną ilość amus 
пісјі. Skutezo zlari asadzano w wiezie. 
niu. 


X DLO POD МЬОТЕМ ELEK 'RY. 
CZNYM. Oncgdaj zatrndniony w ware 
sztatach mechanicznych inż. Unierzy« 
skiego w Wojkowicuch Kamornych 20 
letni Józef Мама z Sosnowca, ulegl 
troszaeinu wypadkowi. Pracując przy 
ciągnieniu Маа, pod mlotum eloktry- 
znym, posunął za daleko dłoń i w tym 
momencie ciężki kawał etali zmiażdżył 
Пой  nieszczyśliwcnu, odcinając mu 
cziery palec. Nieprzytomnego z bólu i u 
pływu krwi, odwieziono do szpitalu, 


X MŁODOCLYNI ZŁODZIEJE W ub 
ОФ a Ukey Filaudakicgo, W Scena 
cu policja zatrzymała trzech nicietnic h 
chłopców: Władysława Adamczyka (Пс 
bowa 55), Kazimierza Ziółkowakiego ilu 
dwika 2) i Marcelego Zawiązulca boz 
stałego micjsra zamieszkania. Zatrzyow- 
mi chłopcy nieśli w workach blachę cyn- 
kową i miodzianą, pochodzące z kiadzie 
ży. Mładocianych złodziejaszków “rze. 
kazano władzom sądowym. 


Odpowiedzi Redakcji. 


P. W. Ochoła. O ile Pan nie jest zbyt 
wielkiego wzrostu to sądzimy, że uadue 
wałby się Pan do „urzędowej próby” 
nakladając waposhniany artykuł na swo 
Ја osobę. 

Wogóle „urzedowe próby” nickoniecz- 
піс muszą cię tak odbywać, jak lo sos 
bie Pan wyobraża. Z Pana propozycji wy 
niku, że chcąc naprzykład zbadać luię 
armatnią, zamiast pocisku Pan samby się 
w nią nabil i wystrzelił, Próba inteligen 
cji byłaby może dobra. ale luty nieko 
niecmie, 


"PROSZEK 
JA GŁÓW! 


Ofiary 


Na fundusz etypendjałay im, ks. kan. 
Fr. Raczyńskiego dla sierot, kształcą- 
cych się w rzemiośle złożono ofiary do 
Каву ohrześc. Tow. dobroczynności w So 
stowcn. Towarzystwo „Satura* zł. 50; 


| srednia azkoła techniczna zł. 52; od pra. 


cowasków kolejowych wydziału cksplo- 
atscyjnego zł. 31.30, Sp. akc. Н. Dietel 
zł. 30, p. dyr. J. Przedpelski zł 20, po zl 
10 — p. dyr. Р. Wittek, inż. J. Ciezewski, 
P. Mendłowicz, po zł. 5: — inż. M. Ula- 
siński, A, Szoligowski, J. Krig, po zl. 2 = 
В. Luniewski, W. Rogulewicz, АІ, Н. А. 
Rogalewiczówna, po 21. 1 — Z. G., Rex 
Пет, St. Nowacki, M. Sachse, J. ]. N. N, 
po 50 groszy — K. Włodzimierowu. 1. 
Martin, E. Martim O. Majerówna i E 
Majerównu. 


rm ae 

Kącik humorystyczny. 
W SĄDZIE. 

Oskarżony, znudzony 1ozptowj do ~ego 


obrańcy: 

— Panie mecenazie, la wazyetko strasznie 
mnie nudzi. Jakżeż to długo jeszcze potro n. 

— Dla mnie dwie godziny, dła pana dwt 
lata. 

PRZEZ SEN. 
żona: Mówiłeś dzisiaj przez sen 
Mą/: Wybacz, żem ci przerw al 
POŚPIECH WSKAZANY. 

Klieni: To mieszkanie bardzo mi się pu- 
doba, ale niż wiem jeszcze, czy hędzie sią 
EEE мы ыы 

ośr. : Fan się musi ez: evia 
wać, dzisiaj latwiej о nowo żene фей u 
дщг=сА anie. 


R 


Uderzenie krwi do głowy, Ściskanie w 
skolicy serea, hrak tchu. uczucie strachu 
rzeczulonie nerwowe, migrena, niepokój | 

его mogą być latwo usunięte przy 
używanm naturalnej wody gorzkiej Fran- 
Машка - Józefa. Ścisłe dane naukowe po- 
twierdzaja. że wada Francizka Józcla w 
wypadkach zaparcia przy tych clorohach 
daje najlepsze rezullety. Żądać w api. 


Kronika Zawierela. 


X POMOC DLA BEZROBOTNYCH. 
Roadawnictwo żywności dla hezrobo- 
mych przez lutejazy Magistrat z funda- 
кд, przyznanego przez Urzyd wojęwódz 
i. rozpocznie się w czwartek 30 bm. 
Bezroboini, korzystający z tej pomocy, 
obowiązani są zasiłki te odrobić na ro- 
botach publicznych miejskich, które bę- 
dą rozpoczęte we wiorek 28 bm. 
X L. О. P. Р. Каю LOPP. przy tutej- 
szym Magiatracie odbyło swaje doroczne 
posiedzenie. Po przyjęcia aprawozdania 
kasowego zawierającego wpływy ze 
akłndek 21. 177 i z wpisowego zł. 54, ra- 
zem zł 211, zebrani przystąpili do wy- 
borów zarządu Koła. Rezultat wyborów 
następujący: prezes — prezydeni Wiiff, 
wiceprezes p. Kryszka, sekretarz p. Gis- 
nowaka, skarbnik p. Grudziński. 
X DYŻURY DOROŻKARSKIE. Policja 
pociągnęla do odpowiedzialności doroż. 
karzy, którzy nie pelnią noonych dyżu- 
rów przed dworcem kolejowym, pomu- 
mo że są do tego obowiązani. 


X BAL „LUTNI*. Dnia i lutego br. od- 


będzie się w Domu ludowym doroczny | d 


tradycyjny bal Tow. Śpiew. „Lulni* w 
ierciu urozmaicony miłemi niespo- 
dziankaani dla pań i panów. Bal zapowia 
da się znakomicie i budei szerokie zain- 
teresowanie wóród miejscowej inteligen- 
eji. 
X BEZROBOCIE. Ogólna ilość bezrobo- 
tnych w Zawiercia, zamełdowanych w 
tutejszym oddziale РОРР. wynosi obe- 
mnie 3113 osób, w iem +1584 pobierają- 
cych zamiłki. W porównaniu do stanu z 
przed miesiąca ilość zarejestrowanych 
benrobotnych umniejszyla віє o 687 osób, 
Nie jest to jodnak jednoznaczne ze apad 
kiem bezrobocia, oznaczać bowiem mo- 
że jedynie to, iż bezrobotni miektórzy 
przestali się meldować. 
X ZNÓW AUTOBUSY, Przywzódł nare- 
azcic kres na rozzuchwalonych zamndto 
właścicieli autobusów. Palicja pociągnę 
ła do odpowiedzialności Załmana Wajn- 
stajna ze Słomnik i Herezlika Galdsze- 
w S kocin æ lekceważenie 
przepisów drogowych. Prócz nich pocią 
gięto do odpowiedzialności Mińskiego z 
Pilicy (wóz KL. 7183) aa niestosowanie 
się do rozkładu jazdy i wprowadzenie 
w hląd wladz. Energiczne kroki policji 
alsrócą nareszcie zuchwaletwo aulobusia 
rzy ku zadowoleniu pasażerów. 


X 2 WYDZIAŁU POWIAT. Na osta- 
tniem posiedezeniu wydziału powiatowe 
ga w Zawierciu postanowiono: 1) rozsze 
rzyć i rozbudować szkolę rolniczą w Ko 
ziegłowach kosztem 75.000 zl, 2) podzie- 


„KURIER ZACHODNT niedztefa % stycznia 1930 тойт. 


W sprawie importu 


towarów zakazanych. 


Izba przemyełowo-kandlowa w So- 
anowcu podaje do wiadomości zain 


25 |teresowanych firm, że w związku > 


podaniami о zezwolenie przywozu 
towarów zakazanych, wniesionemi na 
| kwartał 1930 r., mależy nadesłać 
Ministerstwu przemysłu i handlu u 


wierzytelniony odpis wykupionego 
na rok 1930 Świadectwa przemyasło- 
wega. 

Ministerstwo i handlu 


реше 
wstrzyma w najbliższych dniach wy- 


dawanie pozwoleń na przywóz tym 
firmom, kióre nie nadesłuły odpisu 
świadectwa przemysławego. Odpis 
świadectwa winien być ostemplowa- 
ny iem za 50 gr. 
Równocześnie Izba zawiadamia, że 
uwierzytelnia odpisy  5wiadectw 
przemysłowych za nadesłaniem jej 
oryginału świadectwa przemysłowe- 
go wraz z jego dokładnym odpisem 
oraz znaczka stemplawega za 50 gr. 


Bezrobocie 


zwiększyło się w ub. 


W ub. tygodniu bezrobocie na te- 
renie Р. U. Р. Р. Soemowiec, obejmu- 
jącym awg działalnością powiaty: 
Będziński, Zawierciański i Olkuski 
zwiększyła się o t69 osób i wynosi 
obecnie 15530 osób, w tem 382 bezro- 


botnych pracowników nmysławych. 
Największy odsetek wśród bezro- 
boinych stanowią robotnicy шему 


kwalifikowani, których zarejestro. 
wano 10117, kolejno idą: metalowcy 
— 1457 i włókniarze — 1309 osób. 
Na zwiększenie się bezrobocia nu 
terenie PUPP. Sosnowiec w ub. tygo 
niu wpłynęło w znacznej mierze 
przybycie bezrobolnych z terenów 
nieobjętych działalnością urzędu 


w Zagłębiu 
tygodniu o 169 osób. 


Znaczniejszą liczbę robotników zwol- 
nila z pracy cementowania Wysoka: 
125, 

Częściowo bezrobotnych załrud- 
nionych 4 dni w tygodniu było 4162 
osoby w Zawierciu, oraz 430 osób w 
gminie Niwka i 270 w powiecie Bo- 
Jesław, zatrudnionych 5 dni w lygo 
dniu. Przy robotach publicznych za 
irudnionych jest ogółem 501 oeób, > 
których 540 w powiecie Będzińskim, 
41 w ром, Zawierciańskim i 120 озб! 
w powiecie Olkuskim. 

zasiłków korzystało 7904 osohy, 
w tem 12 bezrobtnych pracowników 
umysłowych. Liczba pobierających 
zasiłki, zwiększyła się о 1328 osób, 


ŻYCIE GOSPODARCZE. 


Plany rozbudowy bocznic kolejowych 
W PORTĄCH RZECZNYCH. 


Ostatnia Państwowa Rada koleje: 
wa, jako organizacja opinjoduwcza 
poza ustaleniem kolejności w pro- 
gramie budowy nowych linij kaleja- 
wych, przedstawiła również projekt 
rozbudowy ic kolejowych, łą- 
czących porty rzeczne z siecią kole 
jową. 

Według tego planu kolejno mają 
być Ж уой: bocznica koleje 
wa do porlu na Wiśle we Włocławku. 
bocznica kolejowa da basenu Górnej 
Wisly w Krakowie, bocznica kolejo- 


wa do poriu na Wiśle w Płocku, boca 
nica kolejowa do portu na Warcie w 
Poznaniu i bocznica kolejowa do por- 
u na Prypeci w Pińsku. 

Wybudowanie tych bocznie będzie 
mialo bardzo doniosłe znaczenie dla 
ulatwienia przewozu transportów 
drogą rzeczną (która jest іабега), 
względnie droga kombinowuną rzecz 
па i lądową. Źrealizowanie powyż- 
szego planu przyczyni się również w 
smacznym stopniu do rozwoju żegłu 
gi śródlądowej. 


SWIATOWA SIEC DROGOWA. 


Wedle A 
wcj Izby handlowej w Paryżu, świa- 
towa sieć drogowa obejmuje 
10.623.000 km., z których siatystyka 
оран 9.500.000 km. w kra- 
jach. W dniu 1 stycznia 1928 roku 
naliczono około 31 milj. pojazdów 
mechanicznych w 62 krajach. Na еке 


międzynarodo- 


lié powiat na dwa okręgi pod waględem | bud 


mdrowia i powierzyć Кажу okręg oso- 
bnemu lekarzowi, zatwierdzono budżety 
gminne na r. 1930-31, uelalono regula- 
min dla powiatowej komisji zdrowia i 
opieki społecznej, regulamin dla siero- 
gińca w Krzemiendzie wreszcie przyjęto 
da wiadomości zakup В buhajów rozplo- 
dowych rasy nizinnej сгагпо - białej dla 
rozmieszczenia na powiatowych stacjach 
kopulacy jnych. 

X BAL NA WPISY. Dnia 8 lntego b. r. 
odbędzie się w salonach Resursy TAZ. 
tradycyjna doroczna zabawa karnawa- 
lowa na wpisy dla niezamożnych woz- 
niów miejscowego gimnazjum męskiego. 
Jak i w poprzednich latach, zabawa {а 
należeć będzie da najświetniejszych w 
karnawale, czego rękojmię daje liczny 
i doborowy komitet z miejscowej inte- 
ligencji, który z całą emergją takową or 
ganizuje. To też zainteresowanie niewąt- 
pliwie abadzi ona wielkie. 

Eru ша а āē SONEN = EW 


ironika Oikuska. 


x ODZNACZENIE ZASŁUŻONEGO 
KAPŁANA, W dniu dzisiejszym odbę- 
dnie się w Kroczycach uroczyste udeko- 
rowanie przez wojewodę kieleckiego p. 
Kareaka orderem „Polonia Reetituia” 
miejecowego proboszcza ka. Kajetana 

iewicza, zaalużonego działacza w 


mała a manpadlecłość Polaki. 


udowy i konserwację dróg wydar- 
kawano w 58 krajach 21.472 milj. 

Tytułem podatków od pojazdów 
BRE w 27 krajach 10.153 milj. 

ydatki na budowę i konserwacji, 
dróg w poszczególnych krajach przeca 
stawiają аіе następująco: 

Na pierwszem miejscu słoją Słany 
Zjednoczone, które, posiada jąc 
4.821.729 km. dróg (z tego 964.000 bi- 
tych autamobilowych), wydatkowały 
па cele drogowe 9.536 milj. złotych 
pobierają podatków 6.802 milj. zł. 

Anglja. posiadając 287.588 km dróg 
wydaje na nie rocznie 8.216 milj. zio 


tych. Tylułem podatku drogowego w 
Anglji wpływa 1.104 milj, zł. 

Na trzeciem miejscu stoją Niemcy. 
wydatkując 1.279 milj. zł. przy 
348.700 km. sieci drogowej i docho 
dach 449.856.000 zł. 

ltalja ma sieci drogowej 159.776 
km. i wydaje na drogi 369.000.000 
Podatku drogowega wpływa w [talji 
217.699.000 zł. 

Poważne ва wyciłki w Hiszpanii, 
która przy 180.089 km. sieci drogo 
ЫЬ а 357.30.000 zl. 

dziwiająco mało wydaje przy 
swojej ogromnej sieci drogowej, li- 
czącej 608.000 km., Francja, ho tylko 
119.495.000 zł, uzyskując 848.329.00u 
zł. BRAC podatku. 

Polaka, posiadając dróg ogółem 
85.559 km., z czego bitych 45.214 km.. 
wydatkowało w r. 1928 — 87 131.000 
złotych. 


Kronika gospodarcza. 


JUBILEUSZOWE TARGI PRASKIE. W 
Lieżącym roku przypada dziesięciolecie ist- 
nienia Targów Praskich. dzięki czemu tego 
roczne Targi Winsenne (16 — 25 marea) 
mieć będą charakter bardziej uroczysty dla 
uczczenia tego jubileuszu. 

Poza [trmami Krajowemi udział w Таг 
gach wczmą również wystawcy zagraniczni 
(m.in. grupa francoska i japońska). W czasie 
irwania Tarpów odbędzie się cały szereg 
zjazdów i konferencyj 


Ogółem mamy w Pol 
skowych. z czego prz 
spożywców 281, kredyt 

Fi бага spóldzieln 
e wła 


około 40 milj. 21 Dadniej spółdzielnie woj- 
skowe prowadzone były przez zawodowyci 
wojskowych bezpłatnie, obecnie jednak, ne 
skutek rozkazu M. S. wojak. z roku 1928. 
spółdzielniami kierują płatni codzienni pra- 
rownicy. Wojskowa spóldaielczość mieszka 
ninwa obejmuje wyłącznie olicerów i kon- 
€eutruje się przeważnie w stolicy. W lałach 
1921 — 1927 wojskowe spółdzicinie buda 
wlasne wyłudowniy kilkaset domów. obej- 
mujących kilku tystęcy izb znieszkalnych 


NIEMIECKO-BELGIJSKIE  POROZUMIE- 


ij- | NIE AZOTOWE. Pomiędzy niemieckim syn- 


producentów związków azotowych 
kimi wytwórcami związków azota 
i Мо poroznmienie, które 
onkurencyjną tych 
iach obie strony zgo 
ne шинде obec- 


dykatem 


Nr. 21. 


Z giełdy warszawskiej. 
CEDUŁA Z DNIA 25.1 

AKCJE: Bank Dyskontowy 12400, B 
Hamlowy 117.00, Polski 183.30 — 18400 
—183.50, Zw. Sp. Zarobk. 78.50, Gródek 
6.50, Sila i Światło 92,50, Borkowski 7.00 
Cukier 27.00, Nobel 11.00, Starachowi 
ce 21.50, 5 рг. poż. Dolarowa 72.00—75.0С 
—73.00, 5 pr. рой. Konwers. 49.75, 4 proc 
poż, Inwest. 120.50 — 123.00 — 122.50, 4 
i pół pr. Ziemskie Kredyt. 50.00. 

WALUTY i DEWIZY: Londyn 43.39. 
Paryż 35.02.50, Wiedeń 125.43, Prage 
2.38, Włochy 46,67, Szwujcarja 170.27, 
Kopenhaga 238.53, Berlin 215.16. 

Тепдепоја dla akcyj mocniejsza, dla 
wałat bez zmiany. 


Anglicy przebudowują 
PRZEMYSŁ TEKSTYLNY, 

Ма skuiek inicjatywy, podjętej 
ke: rząd anglels i, przystąpiły o- 
becnie angielskie czynniki przemy- 
таоме do gruntownej przebudowy 
starych maszyn, które używane były 
do tej pory w przemyśle tekstylnym. 
W okolo 200 fabrykach przędzalni- 
czych, тоа się w okręgu 
Lancashire, zosioną już w najbliż- 
szym czasie wmoniowane najzupeł- 
niej nowoczcane maczynerje, tak że 
angielski przemyał teketylny, który 
pad względem systemu pracy był do 
lej pory najbar ae zacolauny, stanie 
Pk na najbardziej nowoczesnej 
wyżynie. Akcja ta podjęta została dla 
wzmożenia angielskiej produkcji 
tekstylnej, króra odtąd prowadzić 
będzie bardzo silną ekspansję na za- 
granicznych rynkach towarowych. 


. . 
Kobiety — na stanowisku 
SĘDZIÓW W CZECHOSŁOWACJI. 

Niezwykłą sensację w Pradze wy 
wołała ostatnio oświadczenie czeskie- 
go ministra sprawiedliwości, który 
zapowiodział. że rząd czeski zamierza 
w najbliższym czasie wprowadzić 
xilkanaście kobiet na sianowiska ata- 
tych sędziów, Decyzja to spowadowa 
na została głównie tą okolicznością, 
iż coraz mnicj mężczyzn zgłasza się 
w Czechosłowacji na stanowi Bg- 
dziów, skutkiem czego wiele etatów 
sądowych pozostaje nieobsadzonych. 
A ponieważ równocześnie bardzo wie 
le kobiet z ukaończonymi studjami 
uniwersyteckimi pozoetaje bez zaję: 
cia, przeto minister awiedliwość 
postanowił odtąd a wać na wol- 
ne etanowisko — sędzinic. 


Ruiny biblijnej Sodomy 
NAD BRZEGIEM MARTWEGO 
MORZA. 


Depesza z Jerozolimy do „Corriere 
della Sera” donosi, iż w ndległości 9 
kilometrów na zachód od brzegu Mo- 
rza Martwego odkryio ślady віаго- 
łytnego miasta, które, zdaniem ar- 
Solos: „pochodzą z biblijnega 
miasta Sodomy, zniszczonego wraz 2 
Gomorą przez gniew Boży i płomie- 
nie za grzechy ich mieszkańców. Śla- 
dy martwego mineia wydobyły па 
światła dzienne poszukiwania wy: 
prawy z ramienia papieskiego Insty- 
biblijnego w {еа Рта: 
cami przy wykopaliskach kierował 
ks, Mallon, Jemu pomaga wice- 
konsul francuski. Glininne naczynia 
i inne odnalezione przedmioty świad: 
ста, że miasto powsiało w pierwszych 
czasach ery spiżowej i jest zatem с 
wiele starsze od Jerycho. Wezystko 


іо zdołano wydobyć na światło dzien 


ne, świadczy, iż miasto posiadało da 
'eko posuniętą cywilizację. 


. 
Nowy sterowiec 
ANGIELSKI. 

W Anglji projektuje się budowę 
nowego wielkiego sterowca, obliczo- 
о na 400 pasażerów. Długość lego 
kolosa wymosić ma 250 mtr., objętość 
гай 3,6 miljanów sióp sześć. Sam sie- 
rowiec poruszany będzie 14 silnika- 
mi. Nowy ten olbrzym powietrzny 
przeznaczony będzie dla lotów trane- 
oceanicznych, wobec czego pod ete- 
rem umieszczone będą olbrzymie ply- 
waki długości 90 meir. o wyporze 34 
ion wody.. 


Ne 2. 


КОН]ЕВ ZACHODNI niedzieln % stycznia 1950 rokn 


Wędrówka do... biblijnego raju. 


POPRZEZ SŁONECZNE ZIEMIE ZACHODNIE, 
RAJSKICH. — MIASTA, KTÓRE WYROSŁY 


Podróż do miejec, gdzie niegdyś 
znajdować mial się raj biblijny.. 
Czyż może być coś bardziej intere- 
вијассро! Przypomina się cała poe 
tyczna legenda o pierwotnem szczę. 
ścin i upadku. Odżywa w wyobraźni 
symbol beztroskiej rozkoszy, przer- 
wanej przez poznanie dobrego i złe 
go. Przed oczyma fantazji jawi się 
lragizm pierwszego wysiłku, pierw- 
szego wygnania 1 pierwotnego bra- 
tobójatwa z zawiści. Na samą myśl o 
iem, że będzie się stąpać pa ziemi, 
gdzie wedle tradycji atała odwiecz 
na kolebka ludzkości — ogarnia nas 
rodzaj odówiętnego oczekiwania. 

GALA Wość potęguje się jeszcze w 
miarę zbliżania się da celu podróży. 
Każde miejsce kojarzy się tu z ja- 
kiemá wspomnieniem odl SE wie- 
ków. Bo drogu wiedzie al Bagdadu 
i Babylonu poprzez tropikalne zie- 
mie iraku, położone miedzy brzega- 
mi dwóch potężnych rzek: Eufratu i 
Tygrysu, nad kióremi znajdowały 
міс siedziby najdawniejszych kultur. 

cieniu palm. które mijamy, sie- 
dzieli może niegdyś pisarze babiloń- 

‚ którzy na tablicach kamiennych 
ЖУП klinowem pismem mądrość ка- 
płanów. Tułaj też kształtowały się 
pierwaze dzieje ludzkości, tworzące 
najodleglejsze dzieje Świata. 

czasu do czasu przerywa ma- 
rżenia o przeszłości zgiełk nowego 
życia. Obok stacji kolejowej Maskil. 

dzie zbiegają się nurty Tygrysu i 
Eau wrze Кагаз ruchom przy- 
stań portowa Schat-el-Arab, Parow- 
ce raz po raz przybijają do portu, 
znacząc na wodzie białym roz- 
пуа аа pian, Zabierają {п ładunek, 
z którym następnie płyną przez za: 
tokę perską aż na dalekie wody o- 
ceaniczne. 

Z przystani рогіомеј w Schatt-el- 
Arab wiedzie ież w ріаЬ lądu dro- 
ga, prowadząca w atronę Edenu, da- 
wnego biblijnego raju. Droga ta po- 
zbawiona jest zrazu wazelkiej osło- 
ny drzew, Powietrze ataje aię tu du- 
kzne i ciężkie. Upał nie da zniesienia. 
Nagle przy jakimś skręcie wjeżdża- 
my między palmy. Drzewa zrazu 
rzadkie віаја się corar częstsze. 
Wkońcn lacza się w gęsty laa palmo- 
wy. tworząc nad głowami T 
chwiejną, cienistą zieloną kopułę. Tu 
właśnie miał ongiś znajdować się raj. 
Tu niegdyś w cieniu smukłych pam 
| ogromnych eukalipiuaów chadzały 
wuzyatkie gatunki drapieżnych zwie- 
rząt w przykładnej zgodzie, nie czy- 
niąc А nawzajem nic zlego. In 
wreszcie matka stworzenia Ewa żyła 
wraz z pierwszym na świecie małżon- 
kiem — Adamem. 

Dokoła ogromnego ogrodu rajskie- 
go zataczały kregi wód Eufrat i Ty- 
p które w а ставасһ піс 
ączyły віє razem, lecz płynąc GR 
nemi koryłami wokół „raju” wpa 
ly oddzielnie do morza perakiego. 
Ale potem przyszedł potop, który byi 
prawdopodobnie wynikiem gwalto- 
wnych zmian na pawłerzchni akaru- 
у ziemakiej i zmienił wszystko. 

niósł z pawierzchni ziemi część o- 
grodn rajskiego, połączył obie rzeki 
i przeobraził zupelnie МЕЕ. 
terenu. Są wprawdzie teorje, które 
raj umiejacowisją w innem miejscu, 
oddzielnym od Basry i Schatt-el-A- 
rab о setki kilometrów. Miejace, 
gdzie Kain zabił Abla, pokazuje się 
mianowicie koło Damaszku. Ale kta 
zwiedza okolice Basry, muai odrzu- 
сіє tamią ieorję. Wprawdzie Dama- 
szek ma do dziś położenie, w którego 
Pieknie jest coś z „rajskich” wspom- 
nień, ale nigdzie niema tak „bujnej 
Przyrody i tak rozkosznie miłej at- 
Mmosfery, jak właśnie w okolicy Baa- 
ту. Tylko tu, tylko w tych lasach 
Palmowych musiał być raj. Dziś о 
czywiście pozostały z dawnych raj- 
skich “КОНТ nieznaczne tylko resz- 
101 — wedle jednak starych zapodań 
ciągnęły się ziemie rajskie na bar- 
dzo szerokiej przestrzeni i ohejmo- 
wały tereny, na których dziś mie- 
szczą eig już niezbyt „raiskie mia- 
sta”: Albar i Basra. 


А DAWNEJ RAJSKIEJ 


OPUSTOSZAŁA 


Alhar w znacznej swej części przy- 
pomina dziś bowiem raczej czasy po 
topu niż стаяу raju. Błoto jesi tu tak 
wielkie, że jeśli się wędruje piecho- 
ią, najlepiej... zdjąć buciki. Bo ina 
czej zosianą w błocie — niby pa- 
miątka nieroztropności europejskiej. 
Złośliwi twierdzą, że błoto w Alkar 
nietylko przypomina potop, lecz na- 
wet zachowała się z czasów роіори, 
gi nie odgariywano go od czasów 
Adama i Ewy. Także domki tubyl- 


А7] — NAD EUFRATEM I TYGRYSEM. — WSPANIAŁE RES. 


TKI DAWNYCH OGRODÓW 


Л\ЕМ1. — DRZEWO, Z KTÓREGO JEDLI ADAM I EWA. — SMUTNA 


PAMIĄTKA. 


nawpół rozwalone są wprawdzie cza- 
sem bardzo malownicze, ale grożą w 
każdej chwili niebezpieczeństwem o- 
slatecznego zawalenia się na glowę 
turysty. 

Obok tych iście przedpotopowych 
lepianek wznoszą się PP BS 
помостеапе hodowle publiczne, sta- 
nawiące jaskrawy kontrast nowo- 
<zeanega lempa życia wobec leniwej 
wegeiacji minionych czasów. То 
przeciwieństwo wyraża się zresztą 


ców zdają się pamiętać odwieczne | dobitnie nietylka w tem zjawisku. 


czasy kataklizmu. 


Zapadłe rudery.| Całe życie tych miejsc zdaje віе pły- 


WRAZENIA Z AFRYKI. 


ELEGANTKI NA RYNKU. — ŚWIĄTYNIA MOULAY - IDRISSA. 
SZAŃCE FEZU. — SKLEP - SZAFA. 


— DZIELNICA JUBILERÓW. — 


Fez — la ville nouvelle — to miasio 
obszerne i czyste. Na rynku mięsnym 
i rybnym łoga lśni się, że można- 
by iańczyć pa niej. Eleganckie panie 
w bialych nE i paniofloch 
фегуенойщ sume po zakupy, a przed 
adą stoi maleńkie bobo i prosi o ķi- 
lo mięsa. Doetaje ladny kawalek, 
resztę pieniedzy i dropce pośpieszn 
do domu, gdzie czeka pewno mum 
віп, Południe, zamyka się rynek ryb- 
ny, pod surową kontrolą policji nisz 
czy się resztki niesprzedanego io 
waru. 

Fez — la ville ancienne — jakaż 
przepastna różnica miedzy miastem 
nowem а starem; zazdrośnie kryją 
zmurszałe szańce świat zupełnie in 
ny. Niewiele czasu potrzeba, by cał- 
kowicie zablądzić w labiryncie jed 
nakowych uliczek niespelna metro- 
wej szerokości. Już nawet nie sturain 
się orjentawać, tylko błądzę i śnię 
ше wechodni. 

„Balek!“ — krzyczy mi chłopak 2 
grzbietu osła, „Balek, Balak!* — po- 
włarzają OCZY „Wynoś się”, 
bo cię poturbują; wynoś się, bo ci 
«па jest dla ciebie nasza ulica, 
której chodzimy tak łatwo i zręcznie, 
nie rozpychając віє nigdy wzajem- 
nie. Wynoś się z pal 1 ów świąty- 
ni wielkiego Moulay ~ Idriwa. Na- 
jemnica świątyni jest сі niedostępma, 
tobie i wam wszystkim „Rumi“ CE 
ścjanin — „nieczysty”'). 

оЇа świątyni EE człowiek śle- 
py i człowiek kulawy, atoi pokornie 
pod ścianą kobieta bezplodna, którą 
mąż za to gardzić musi. Jeśli wielki 
święty zechce, usłncha ich modłów 
i beda uzdrowieni. Ślepy ujrzy cud 
mozaik świątyni, kulawy porzuci na- 
zawsze swoje kule, kobieta pawije 
radośnie syna i stanie się najuko- 
chańszą z żon swego męża i panu. 
О, jakże połężnym jest Moulay 
idriss, lecz ciebie nie usłucha, „Ru- 
ті“. Więc „Balek!”. 

1 wynoszę się. Jakiem prawem 
weszłam w te stare szańce, otaczają- 
се białą tajemnicę wschodniego mia 
sta? Czyż cała ta kultura powierz- 
chowności i pośpiechu, której jestem 
przedstawicielką, nie burzy i nie mą 
<i białej A w асс" (halach) 
i ja mam ochotę krzyczeć „Balek!“ 
tym wezystkim europejskim tande 
iom, które sklepy obeiadły, tym 
wszysłkim perkalom i świecidelkom. 
bezczelnym intrnzom, którzy wci- 
skają się tu przemocą, by wyganiać 
tyle naprawdę pięknych rzeczy. Ale 
jeszcze nie wszysikie sklepy tandeta 
europejska zalała, Dotąd szewc wy- 
rabia zawsze jednakowe babusze 2 


przydeptaną pięią, żółte i czerwone, 
dla Баа — skórzane, dla boga- 
tych — aksamitne i haftowane zio- 


tem. Krawiec też nadal kroi tylka 
hurnusy, а poza sklepem na środku 
„suku“ zawsze sioi spokojnie mały 
obdartus i trzyma koniec nitki, kté- 
rą się burnus obszywa. 

Z jakiejś pobliskiej części „suku“ 
dolatuje mmie stuk miarowy: to 
dzielnica jubilerów. Na malutkim 
kowadełku kują w srebrze delikat- 
ne bransolety i pierścienie, a od każ- 

zenia młotkiem láni «= 


Fez (Marokko), w stycznin. 


srebro w помет macięciu i rzuca 
djamentowe ognie i blaski. Opodal 
-iedzi starzec w łachmanach, azezer- 
uiały, pólmagi i dosłownie obsypany 
obaciwem. Czy żebrze? Słyszę głoa 
аи do śpiewnej modlitwy po- 
słobny, Nie, nie żebrze, lecz zachwala 
przechodniom swoje jarzyny. Fak- 
ycznie widzę u stóp jego pęczek 
marchwi tak zakurzony, że widocz- 
пу ledwo. Nad jatkam z mięsem 
brzeczą muchy, lecz są już na mięsie 
liliowe pioczęcie kontroli i jednak 
Jest mmicj brudno, niż dawniej. Przy- 
kiad „Rumi” działa, lecz jakże bar- 
dzo powoli. 

Skończył się labirynt „suków”, Już 
ostatnie bielą się uliczki. Na murach 
pną się figi, w rozpylonym złocie ku- 
izu idzie Maur białym bernusem na- 
«ryty, a obok kroczy ciemny, obla- 
lowany osiołek. Z za murów dolalu 
je zapach haremowych ogrodów i 
szmer fantanny; zguduje się cudne, 
barwnie odziane kobiety. Lecz długo 
jeszcze woda osrebrzy stylizowane 
Пје majolik fontanny, zanim wolno 
będzie tam zajrzeć nieczysiemu Ru- 
imni leraz patrzeć może tyłko przez 
złoto-różow y pryzmat bajek i słuchać 
w посе księżycowe namiętnego eze 
ptu Szcherezady. 

Muzeum: faja: pokryte niebie- 
sko-białemi EHH olbrzymie 
zbiory broni, którą i Maurowie 
namiętnie gromadzili, kuta w erebrze 
biżuterja i naweł dwu i czterolite 
pasy, tkane zupełnie na wzór pasów 
sluckich. Ale ciekawszą jeszcze od 
owych bogaiych zbiorów jest dla 
mnie wielka prostoła tega domu, 
obok jego bogactwa i przepychu. 
Dziwne pobratymstwa magnata 2 
nędzurzem, symbol wielkiej дещо 
kratyczności ludzi Wschodu. 

Zupeinie przypadkowo odnajduję 
wrota wyjściowe jednego z szańców 
Fezu. A może ta one mnie znalazły, 
by wyrzucić ze święlego miasta? 
Jakże potężne są jednak іе szańce 
zilkumetrowej szerokości, całe po- 
kryte delikatną koronką płaskorzeźb 
1 wytwornym rysunkiem majolik? 
Wiele trz: było czasu i ludzkiej, 
mrówczej pracy, by objąć całe duże 
miasto takim miłosnym  uściskiem 
szańca pięknego, jak dzieło eziuki. 
Nie dziw więc, że siurano się miasta 
jakmujbardziej ścieśnić, budując 
uliczki - koryiarze i sklepy - szafy. 
Bo też pocóż ulica ma hyć szeroka. 
zdy się po niej tylko przechodzi i 
айу żadne okna na nią nie patrzy. 
Albo pocóż sklep ma być od czafy 
większy, skora i tak wszystko się w 
nim mieści? A siedząc w samym środ 
ku, napróżna wetawać nie trzeba. 
Przecież wysiłek sięgnięcia ręką po 
sowar i tak jest zbyt wielki. Halaśli- 
we dzwonienie budzi mnie 2 zadumy. 
To handlarz wody przeszedł ze swym 
skórzanym worem i blaszaną mi 


веска. 
M. Milkiewiczówna, 


| 


Popierajcie L. 0. Р. r. 


паб dwoma Когуіаті: z jednej stro- 
пу stare, odwieczne tradycje typa- 
wego wschodu, trwającego w leni- 
stwie i bezruchu — z drugiej zaś 
wartkie i żywe tempo nowoczesne, 
wnoszone przez napływających Ew- 
ropejczyków. 

Na drodze stąpnją karawany wiel- 
błądów — rodzaj komunikacji pa- 
miętającej czasy btblijne. Ale obak 
ni uczą auta, wymijając spiesz- 
nie powolne zwierzeta. грае 
tutejsze pochodzą głównie z fabryki 
Forda, бгу wiedziony szczęśliwą 
intuicją, założył na pograniczu Per- 
aji i Iraku zakłady wyrabiające aw- 
1omobile i części wymienne do nich, 

Wielką rolę w rozwoju i rozbudo- 
wie tych okolic odgrywają jednak 
przedewszystkiem GAT angiel- 
skie. I tak głównie dzięki Anglikom 

wstają tu większe skupienia han. 
lowe i przemysłowe, wnoszące po- 
stęp i nowoczesną kultnrę wśród 
mieszkańców. Staraniem władz an- 
gielskich stworzone zosiały równica 
ostatnio potężne zakłady wodociągo- 
we, które przez nawadnianie pustyn- 
nych okolic mają ziemiom tulejszym 
przywrócić dawną urodzajność i ШЕ 
gactwo. 

lnna rzecz, że ludność miejscowa 
woli nawadniać glebę sposobem pro- 
stazym, który ma bardzo starą tra- 
dycję. Na drodze z Albar do Basry 
spotkać można raz po raz Arabów, 


pracujących „nabożnie* przy _ na- 
wadnianiu. Stoją oni g ami 
przy rzece, owinięci w brodne bar- 


пиу i majestatycznym ruchem ra- 
mion zanurzają do wody czerpaki 
7 kolei należy życiodajną wodę prze- 
lać z czerpaków da kanałów prowa- 
dzących w głąb kraju. Ale czerpaki 
SĄ SET niemal że sh: To też 
nim Muzułmanin echyli się znów ku 
ziemi, woda wlewa się z powrotem 
do rzeki, Tylko nieznaczna ilość kro- 
pel dostaje się do kanału nawadnia- 
jącego. Ale io nic. Arab ma czas 
Zaczyna pracę nowa. Dlaczegod 
miałby czynić inaczej, gdy od wie- 
ków czynili iak jega ojcowie. Więc 
wezystko trwa niezmiennie, jak za 
czasów biblijnego lamaela. 

Jedziemy dalej. Olo już Bneru. 
Widok ten sam co w Alhar, Nowocze- 
sne budowle obok zapadłych lepia- 
nek. Ale na charakterze miasta wye 
ciska piętno raczej nowoczesność, 
Na miejscu dawnego „raju“ mieści 
się dziś ważna віасја portowa, prze- 
*naczona dla przewozu nafły е 
skiej. żywy ruch słatków, zgiełk w 
różnych językach w niczem nie 
przypominają już jednak ТАЗЕ 
sielanki. Natomiast nie brak tu 
miejsc, które przypominają... grzech 
PE Rolę ajentów tych lo- 
ali „rozrywkowych“ odgrywają — 
co najsmutniejsze — mali kilkuletni 
chłopcy. zekają oni w licznych 
grupacli na przyjeżdżających obco- 
krajowców 1 za kilka miedziaków 
golowi są do najohydniejszych po- 
aług. Ofiarują oni wszystko — po- 
<ząwszy od wlaenego ciała, a skoń« 
czywazy na wskazywaniu najbar- 
dziej wyuzdanych „domów rozko- 
szy”. 

Grzech pierworodny miał miejsce 
obok „drzewa poznania”. Koma, 
obok Basry rośnie — jeśli wierzyć 
tradycji — to przeklęłe i zbawcze 
drzewo, z którego Adam i Ewa zje- 
dli zakazany owoc. Dziś jednak nie- 
ma już owoców na „drzewie pozna- 
nia”, zostały tylko puste konary, któ- 
re, jak i inne drzewa w pobliżu, są 
zgnile i robaczywe. „Drzewa pozna- 
nia“ otoczone jest jednak specjal. 
nem ogrodzeniem, za którem mieści 
się obszerna „tablica pamiątkowa”, 
wyjaśniająca „historyczną rolę“ ieJ 

ziwacznej relikwji Zbutwiaie ga- 
łęzie „drzewa poznania”, wyciaga ją- 
се rozpaczliwie ku niebu bezlistne 
ramiona, są też najwymowniejszą 
ilustracją tego, co w okolicach tych 
ozostało jeszcze z dawnego legen 


darnero raju... 
K. Mir. 


10. 


„KURJER ZACHODNI” 


2 siycznia 1930 roku. 


niedz 


- Kalkuta--„dżungla” ras i typów ludzkich. 


NAJWIFKSZE I 
STÓW. — 


AITBOGATSZE MIASTO INDJI. — $ H 
POLICIANCI 7... PRZYMOCOWANYMI P\RASOLAMI. — NOCNE KĄPIELE. 


|MFONJA NAJRÓ 


NORODNIEJSZYCH KONTRA- 


(Korespondencja własna „Kuriera Zachodniego“). 


Kalkuta jest największem i naj- 
ruchliwszem miastem [ndji. Skupia: 
jąc w sobie handel i przemyał tej 
niezwykle bogatej kolonji angiel- 
skiej, stała się Kalkuta jakby tętnią 
сеш sercem, da którego ze oz кү 
stron kraju napływają ustawicznie 
żywe strugi skarbów i ludzi. Niby 
ogromna giełda, skupia w sobie to 
przedziwne miasto tysięczne nici in- 
teresów. Tu wybrańcy (ER dorabia- 
ją się w niczwykłem tempie ogrom- 
nych fortun, a drobne, fałszywe po- 
ciągnięcie spycha innych na sama dna 
nędzy, 

To sunowisko Kalkuty wywołalo 
+ natury rzeczy silny pęd da rozbudo 
wy i unowocześnienia się. Lśniący 
asfalı szerokich bulwarów, ogromne 
budowle i drapacze chmur, oraz sza- 
lony ruch kołowy nie ustępują dziś 
w niczem Londynowi. Ale jakby dla 
теш silniejszego Копігавіп — obok 
luksusowaych pułaców sioją jcezc7 
ciągle zapadłe i brudne lepianki tu- 
bylców a krzywych dachach i popę- 
kanych ścianach. Dzielnica orjenta|- 
na roi się wprost od takich domostw, 
urągających swą „hygieny“ і bezpie- 
czeństweni najprymit yw niejszym 
wymaganiom, 

Jakkolwiek ten kontrast w wyglą- 
dzie ulic jest ogromnie jaskrawy. 
charakterysivczne metno nadaje jed- 
nak miastu: lndność, Kalkula jest — 
jeśli tak rzec można — dżunglą ludzi! 

у pogoni za zyskiem zbiegły się їп 
niema] wszystkie rasy świała. W po- 
»znkiwaniu aa mżycjemn, lub pracą 
zebrały się tu wszystkie prawie ty- 
py ludzkie i i Każdy kąt 
ziemi, każdy zaułek, każdy dom — 
roi się od ludzi. Najdziwacznie jeże 
twarze, najbarwniejsza ubiory, oraz 


najciekawsze typy mieszają i krzy- 
żują się ze sobą, tworząc wiecznie 
żywą, pulsującą ruchem, barwną 
„puszczę lodzi”. Od dzielnicy 
„Burra”, gdzie mieści się centrum 
handu, poprzez ulica i" i „Ba|- 
Jjahata" aż do el Зе}, ewropej- 
skiej „Old Court House“ — etanow: 


ta maea ludzka najberwniejsze wido 
wisko pod ałońcem. Wysocy tubylcy 
z Pandżabu śpieszą, błyszcząc jaskra- 
wemi ubiorami. przypomina jącemi pi- 
jamy. Obok nich przechodzą dziw- 
nym kołyszucym się jem mali. 
nadzy mieszkańcy Madraso, którzy 
zu całą odzież noszą na biodrach o 
paskę płócienną. Biali i czarni ełużą 
Су, krzykliwi Chińczycy, europej- 
czycy w białych. krótkich spoden- 
kach, oraz różnokolorowi posłańcy w 
błyszczących liherjach — mijają się 


szybko, w wiecznym pośpiechu i ner-{ 


H. K. WEBSTER. 


wowym pościgu za z 
Tybetańczycy, obwies 
mi i branzoletami spiesząa dzwoniąc 
wisiorkami swych 02168 obok 
Turków w czerwonych lez: i Pere 
sów, przybranych w malownicze iur- 
bany z błyszczącej skóry. 

fak w gęstym, podzwrotnikowym 
lesie — tak f w tej ciżbie ludzi mie- 
podobna się należycie zorjentować. 
Wszysiko splata się, miesza i łnczy w 
gesią, rozedrganą. wiecznie płynącą 


masę. 
I со najciekawe:  — szoferzy nie 
znają w Kalkucie sry w naduży- 


waniu szybkości. Мило niezwykłego 
ruchu ulicznego, m:mo tłumów prze- 
lewających się ulicami, jak wezbra- 
na р — auta rozwijają tu niezwy- 
Ма szybkość. A Kalkuta nie posiada 
przytem większej liczby wypadków 
antofohilowych, niż inne miasta. 
Tajemnica tego dziwnego zjawiska 
da się wyjaśnić sprawnością angie|- 
skich policmanów, Niby żywe sygnu- 
ły stoją ош na najrtchliwszych 
przecznicach, regulujs zuch szyb- 
GF mignięciaini pałeczki. Wyglą- 
dają ci przedstawicieie bezpieczeń- 
stwa шеи уше oryginalnie. 2 ich 
słowami уне się , ү 
twierdzony do раза. W piekielnym 
upale zwrołnikowego słońca nie 
mogliby ani chwili pełnić służby bez 
tego urządzenia ochromnego. А ałuż- 
ba to niezwykle trudna i odpowie- 
działna. Bo pominąwezy już niezwy- 
Ма szybkość, razwijamą przez szołe- 
rów ich, anta są zazwyczaj 
niesłychanie przeładowane i jest ich 
agromna ilość. Tysiące amt prywat- 
nych, dziesiątki tysięcy taksówek idą 
w zawody z wozami <ciężarowemi, 
które często służą także do.. prze- 
wozu uboższych gości. 

Крон rożm крс „ekwi- 

ży”, które o ej porze dnia wy- 
БА ulice Ка а 
sze są dwukołowe wózki tubylców, 


USUWA WA4UPORCZYWSIY 


+A BÓL GŁOWY 


Chege nabyć proszki naszego wyrobu, należy 


przy kupnie akcentowa ¿nio żądać 
oryginalnych proszków к „KOGUTKIEM" 


|Gąseckiego, znanych od lat trzydziestu. — 
Zwracajcie uwagę i odrzucajcie UPORCZYWIE 
polecane naśladownictwa w т Дорпеш do na. 
szego opel owania, 


Ušmiechnał się. 


tanie. 
— Sprawa 


— Trochębyámy się rozerwali, 


jest poważna — ПотасгуЇ Jacek. 


Kalkula, w styczniuć 1950. 


iąpnięte zwykle przez woły. Przy- 
pominają one raczej trumienki, niż 
wozy. Ż olwariych boków zwisają 
nogi podróżnych, kiórzy cisną się 
obok siebie w tych archaicznych 
klatkach, jak éledzie w beczce. Ta- 
kie powozy są szczególnie częsie w 
dzielnicy bazarów, "dzie jest jeszcze 
rojniej, niż w centrum miasta, Silny 
ten ruch związany jest z życiem han- 
Помет bazarów, które czynne są 
przez cały dzień i kilka godzin w no- 
су. A kupić tu można, czego dusze 
zapragnie. Począwszy od klejnotów 
i drogich dywanów — a skończywszy 
na д кп а żucia i karminie do 
nsi, Przypływ. ujących i ogląda- 
jących ie КЕНАН k przekupniów 
i nawoływania skrzela CÓW cliodni- 
ków tworzą niemilknący i trudny do 
zniesienia gwar i hałas. 
„Nie mniej ruchliwy jest рогі w 
Kalkucie. №аНок okrętów ze wszyet- 
sich niemal części świata, usławicz- 
кре załadowczu, ba tysiącz- 
n tłumów przyjezdnych — elano 
wią barwny kalejdoskop zmiennych 
NA dni dy „dżungl 
А gdy zapadnie пос, gdy „dżungla 
udziea” КОШЕ i zniknie w tysią: 
cach domostw, wówczas z uliczek i 
zaułków wyślizgują się w ciemno- 
ściach nocy tajemnicze posiucie, zmie 


rzaj ku rzece. To pruwowiern 
Наа dążą ku „świętym wodom” 
Gangesu, by odprawić ryiualną ką- 
piel, „oczyszczającą duszę", Po dniu 
spędzomym w goniiwie za piemią- 
dzem — zaspakaja noc w ten prosty 
| niewybredny sposób ро!гтеЬ 
ligijne wiernych... K. M 
| ać l 


DONIESIENIE! 


Niniejazem mamy zaszczyt zakomu- 
nikować Szan. Czytelnikom, iż odda. 
liśmy nasze przedątawicielstwo firmie 


WŁ. CZECHOWSKI, 
1. 3-go Маја 8. 


i donosimy, że przyjmujemy wszelkie 
ia wchodzące w zakres farba- 

mia odzie- 
futra, ko- 
i t. p. wełny kilimowej, deka- 
małarjałów, czyszetenie 
wszelkiego rodzaju dywanów i pręże- 
nie firyn po cenach konkurencyjnych. 
Wykonujemy zlecenia fachowo i w 
315 

swej поме] agentury 


A. 00и wad, P. tanich 


POZNAN, — STAROŁĘKA 
Farbiarnia i c! 
Rok założe 


panie kapi- 


Ar 


Energiczny przechodzień. 


W powodzi аш, zalewających Sm- 
ny Zjednoczone, nikną skargi nielicz- 
nych pieszych. Znalazła się jedunk 
pewna energiczna mieszkanka Nowe- 
go Jorku, kióra, uzbrojona w elek- 
tryczną lampkę o czerwonem świe- 
Не, przechodzi najspokojnicj przez 
najruchliwsze ulice Nowega Jorku 1 
świecąc czerwonym światełkiem w 
oczy E zmusza tychże do 
zatrzymania. Kiedy wkońcn zabro- 
niono jej tego, wystosowała pismo do 
prezydenta Nowego Jorku, w którem 
pisze: 

„Zechce Pan któregoś wieczora spró 
bować wsiąść lub wysiąść z tramwa- 
ju na Broadway. Przekona się Pan, 
jak źle jest traktowany przechodzień 
Nowego Jorku”. 

ЕЕ 
ŚWIADECTWA. 

Pani Dukalska poszukuje służącej. Zgła. 
ма się Marianna z dużą walizką w ręku. 

— Panienka przyniosła ze sobą odrazu swo 
JETA 

— Jak tot 

— А co panienka ma w lej pękaiej wa 
wie? 

— Ach to są przecie moje świadectwa. 


SZCZOTKI 


toaletowe i do domowega 
Siika аара OW 


w Skłańcie Fabr, [-98 „SIŁA ” 


w Sosnowcu, Hale Targowe, 


ponieważ podajemy i 
tunkach takich, w j 
gaja nasi klijenci. 


ШИ ТЇШЇЇ 


polska 
ze znajomością języka niemiecklego po 
szukiwana do poważnej firmy w Sosnowcn 


Pierwszeństwo mają posiadające pra- 
ktykę i stenografujące również po nie 
i ferty z podaniem wieku, wy- 
odpisami świadectw pod O, К. 
do administracji. 475 


CZOPKI HEMOROIDALNE 
„УАВІСОГ" (z kogutkiem) 
Uauwają ból, pieczeni qdzenie, krwawie- 
nie, i guzy (żylaki). 


— Przypuszczucz, że był u ciebie przedtem 
1 zrewu wrócił? м те А 
Poszedł niedaleko... o piętro niżej. Nikt 


KWARCOWE OKO. 


Przekład antaryzowany 7. Popiawskiej. 
Jeżeli chcesz — tak! Ale {ге jutrzejsza 
aioliza wykaże, że ta krew jest krwią człowiek: 
(wicez, przez zastrzyknięcie świnec morskiej) 
u zielony proszek na dnie tabnkierki okaże się 


arożennikiem, albo inną trucizną, natenczas będ | 


miał w ręku fakty i cała sprawa przestanie bs, 
„zgadywanką”. Gdybym dzieiaj DA е па ро 
ава aresztowania czlowieka, Еїйтегї 
podejrzewam, zamkniętoby тіс 
A jednak nie gestem жака Ов à 
sło przemnwiu za tem, że tcorje moje są slus¿% 
jeżeli mój eksperyment mię nie zawiedzie. za pare 
godzin dowiemy się prawdy. (Chcesz mi pomóc, 
czy mam wrócić da laboratorjum sam” 

— Nie bądź idjotą! — zawoła! Jacek. — Nic- 
tylko ja, ale i Milca, Jest «o nnjmniej tyle wart 
ео ja. Służył w mojej kompanji.  Jeżcii trzeba 


będzie u iły, licz na mnie. Sądzę, że po jedncj 
spluwie wysłarczy. 

Z podręcznego arsenału wydobył trzy .splu- 
wy” dwu automatyczne rewolwery i jeden sta- 


ramo:lay Colt i wyślizyneliśmy sie z domu. 
jak dwaj konspiratorzy. Miles czekał za zakrętem 
Jacek r7ucii mu adres, dodając: 

— Masz co przociwka schwytaniu 


bandyty, Mileaf, 


w sidła 


- [o jęet, może się okazać poważna!.. 

— Pan kapitan może liczyć na mnie — вро- 
kojnie rzekł Miles, na ca Jacek wręczył mu rewol- 
wer i wsied'iśmy do auta. 

Bylem przygotowany, że Jacek zasypie mnie 
nuóstwem pytań, co to za trucizna w owej taba- 
kierce i со ta trucizna mn wspólnego z przy- 
puszczalnem morderstwem i kto według mnie ро- 
pelnil ожо morderstwo i skąd się wziął w mojej 
sypialni. i gdysmy ruezali z przed domu, zacząłem 

© głowić, w jaki eposól> w kilku słowach zaspo- 
<aję ciekawość mego szwagra. 

Paw:nienem był znać Jacka lepiej i wiedzieć, 

j ie traci czasu nu bezużyteczną gada- 
ug moich katkulacyj mieliśmy sieder 
Тасма procent pewności (według 
złerdzieści że тахіапісту w mojem miesz- 
kaniu miordercę i dlatego Jacek rozmyślał teraz 
nad planem dzialań wojennych. 


tvlko dwoje drzwi prowadzi z sieni do 
twoje; prawda? — zaczął. — Jedne do 
sypiitin da laboratorjum? 


kiem. - 
Odkryłem 
i Dori< 

ipomniater 
W em chwi 


Drzwi do sypialui 
га 


оз - lo waszej 


brina 


АП 
/ 


«zaje się lekko uruż 
praed nim i Duris, uleśwyrażenie, że nicepraw 
А si 
liwie „ро pocądziłem, {сёї jċszeze zbyt łagodne. 


iwaję 


‚ Balem się, że 


acka sio 


robieniem tajemnicy |> AHles'em dobijali sie do drzwi la 


tam nic mieszka... jest ciemno. Pruwdopodobnie 
m, gdyśmy wchodzili we troje: my dwuj 


1 sytuacji leży w tem, czy 
jego poprzednią wizytę, 
czy n 

— Zdaje mi się, że nie, Wpuścilem was oboje 
do laborałorjum i wypuściłem (оті samemi 
drzwiami przed samem wejściem Lindy. Nie po- 
wiedziałem jej, że miałem u siebie gościa, а ten 
gość za powrotem zastał pokój jak go by! говіа- 
wil Wszystko przemawin za tem, że nie wie, że 
bylem w iamiym pokoju. 

— Na tym nie można sic opicrać — rzekł 
Jacek. — Nie, najprostsza taktyka jest zuweze 
najlcy Powiem ci, со zrobimy! Pójdziemy 
jakby nigdy nic na górę schodami. 

y zastu! Ча drzwi laboratorjum. 
Będzie myślał, Tand ŝcie, że to nic ty, ale któryś 
2 twoich przyjaciół i zaczai się na chwilę. Wtedy 


zaczniesz sztukać mocniej. Poprostu Чис we 
drzwi. jakgdybyś chciał je wywalić. To go 
zaabsorbuje na tyle, że będę mógł nieposirze- 


nie wejść przez drugie drzwi i schwytać go 
znienacka. 

Pochwalilem w zasadzie plan Jacku. Dzis 
jeszcze myślę, że był rozsądnie obm;slony. Роша: 
załem się tylko jednej małej zmiany: żeby 10 oa 

у 


Dean 


Ne. 21. „KURJER ZACHODNT* niedzieta 2% atvcznia 1950 roka. ft. 


ШШ a фт: [а Эк ШИ! 
ЧЫЙ (вокб\у/ MĘSKICH W 
W SOSNOWCU 
ulica 1-go Maja Nr. 10, teL 4-76, 


Przyjmuje, abatalanki z materjałów 
własnych i powierzonych, wykonu- 


Jest mlubfoną 1 powcznjąca zabawą 
malych córeczek. Czesto posyła ja 
matka po zakupy. przypominając, eby 
żądaly tylko mydła  „Kolłontay 
z pralką” 1 ше przyjmowały Innego. 
Przy zabawie poznają te male przy- 
szłe zosposie wysoką wartość mydła 
„Kolłantay” 1 stwizrdzają również 
lak! przyjemny | aromatyczny zapach 
ł ВК silną, Śnieżnobiałą plane daje 
to dotre mydło; dumne sa że tem 
mydłem same wybrały 1 jakby odno- 
wiły ubranka swych lalek. Roztropne 
matkl zawczasn ponczają swe cótki 
© ważności prawdziwie ostrożnego 
branla blellzny delikatnem. aromaty- 
cznem | zawierającem gliceryną my- 
diem „Kołłontay z pralką”, 
Wypróbuicie „Kalłontay'a sodę 


do bielenia” 1 proszek „Boraxi!”! 
р 
ч 
A 
тоу 


pann 


a w-g najmodniejszych żarnali. 
Do 1-де marca udziela się 10 pr. rabatu. 
POLECA SIĘ SZANOWNEJ KLIJENTELI 
z poważaniem 


' TOMASZ KIMEL 


m zawiadamia sią Szanewną Publicznoścć m. Dąbro- 
akaliey, iż z dniem 28 atycenia 1930 r. została otworzona 


FARBIARNIA i CHEMICZNA PRALNIA pod firmą 


„EORZĄ” тсс | 


J.P 
Sob y Sosnowlec, Warszawska 22, 
Wykanujemy wszelkie praca w zakres farbowania i ehemicz- Tel. 4-92 (dawniej „Lutnia”), 


nego czyszczania wchodzące, jaka ta 1 
paita płaszcza, kostjnmy, garnitury, anknie, Т А М G О 
tra, dywany, kłilimy, chodniki i t. p. i 


Zaklad prowadzony pod fachowym kierownictwem i za dokład- najmodniejary taniec sezonu można 
aa ител рс ОП, E PRA JAAA Paa wadę. nauczyć się w szkole tańca 

Polecając się laskawym względom Szanownej Publiczności, 
pozostaja 


z poważaniem 


Farhiarnia 1 Pralnia Chemiczna "ZORZA*. 


Dobrane towarzystwo. — 493 


| Zoty medul na Wystawie w Katowicach 1907. 
| Zastępca: A. М. Redlitz, Веда, Koliątaja 34, 


|, kich kółek i gości wprowadzosych. 


Wiktorja Wojciechowska, zam. w So 
жш EEN 17. ла 

‚ 5109. „Anna erg“ spożywczy 
w; Ćzeladzi, Milowicka Ne. 21. Firme istnieja 
od 1916 r. Wlaściciel: Anna Goldberg, znasz 
iamże, 


Chcąc dać szerokim kołom P. T. Publiczności możność zapoznania się 
z naszymi wyrobami jedwabnymi powierzyliśmy firmie 


LUDWIK FINKELSTEIN 


SOSNOWIEC, MODRZEJOWSKA 17 telef. 2-73. 
sklad konsygnacyjny naszych wyrobów: 


(ШШ) Crepe коз 


Рагше 


BIELIZNĘ 


męską i damską, TRYKO- 

TAŻE, KRAWATY, RĘKA- 

WICZKI i t. p. artykuły 
poleca 


MAGAZYN GALANTERYJNY 
E. ZIELENIEC, 


Sosnowiec, ul. Modrzejowska 30. 
Tel. 6-20, 493 Tal. 6-20. 


OGŁOSZENIE. 
Sędzia Komisarz upacllości Chaima Lej 
by vel Тежка Landcmama (Sosnowiec ul 
Modrzejoweka Nr. 17) na zasadzie art. 
4771460 К. H, wzywa wszystkich wie- 
rzycicli wyżej wymienionej firmy, aby 
stawili się dnia 30 stycznia 1930 roku o 
godz. 12 w gmachu Sądu Okręgowego w 
Sosnowcu celem zzłoszania ewoich pre- 
їстї, I ETERN, °- 
гат dokonania wyboru nd jata na $ а Brzytnlski" ораса 
syndyka tymczasowego upadłości, БИЙКЕ НУ, шш 
Sędzia Komisarz: Paweł Kucharski leciubcznych, pawieiarej 1 fotogralja w Bu: 


т=н s зы, T- 15, Fi istnieja od 1910 
za zgodność Kurator: adwoka: | ryku, Włascicjel: Celestyn Przytilski, zem 
ODMROZENIE Oryginalna Henryk Busz w Sosnowcu, Marjacka 8.' 
maść (z ko- > л еко Nr. 2 A. 5117, „Symcha Zajdler” sprzedaż mięsa 
tki MROZOL” | деб (Sosnowiec, ul. Pilsudskiego Nr. 2). w Modzzejówic, Powstańców Ni. 3. Firma ist 
gutkiem), „ leczy i goi эшләгез» nieje od 1929 r. Właściciel: Symcha Zajdler, 
ranki, powstałe od odmrożenia. Sprze- 


dami 
wy oim Lubling" sprzeda? mlaka 
dają apteki i składy apteczne. 6725 GŁOSZENIE stotyweżych Таа 
je Okrz 1 Nr. ER nma istnieje od 1920 
W Bejesirze ПарШомуш Sądu Okręgo- IE" EU zje E 


d i m | *°}0 w Somowru dokonano następujących | д, 519, „Mordka Michałowicz” sklep rzeź. 
Chcesz otrzymać posadę? puów: niczy w Dąbrowie Górn, Szosowa Na. 42. 


i p sz istnieje od 1915 r. Właściciel: Mordka 
6166 MUSISZ Hr OSTATA! WYNALAZEK (1! zywczych | wedlin w Сте. Zabia Ner 1. | Michalowicz zam. tamte. 
UKONCZYC Zegarek z dewizką 
z wiecznym szklem 


» istnieje od 1929 т. Włakciciel: Marja 
Sztuka, zam, tamże, 
K U R S Y m. „CHRONOMETRE* 
э tylka та xl. 5.42 (сава 25--) 
e FACHOWE 


W dnin 5 grudnia 1924 r. 

А. 5110. „Konslanty Morawiec” aklep spo- 
żywczy i tytuniowy, wieś Celiny, gm. Oża- 
rowice. Firma istnieje od 1929 r. Właściciel: 
Konstanty Morawiec, zam. tamżo. 

A. 5111, „Mojżesz Sztorchajn”" sprzedaw 
obuwia w Dąbrowie, Sobieskiega 15. Finna 
istnieje od 1928 r, Właściciel: Mojżeaz Sztor- 
chajn, zum. tamże. 

A. 5112. „Szmul Fryazer” sprzedał mięsa w 
Modrzejowie, Rynek 28. Fitma iatnieje 
1018 r. Właściciel: Szmuł Fryster, zam. w 
Modrzejawie, Hanryka 15, 

A. 5113. „Jan Goniewicz" herbaciarnia w 
Górn. Kondratowicza Nr. 1. Fir- 
в od 1928 r, Właścicic!: Jan Соп» 
. tamże. 


W dniu 6 grudnia 1929 r. 


Z poważaniem 


Lyon Та 
Andover i 


MAGAZYN BŁAWATNY 
LUDWIK FINKELSTEIN 
Saunawiec, — Modrzejowaka 17 telef. 2-73, 


mandallny, gitary, mandrale, fu- 
terały 1 Е. p. poleca najtaniej 


KSIĘGARNIA „POLONJA” 


Sosnowiec, Hale „Rozwoju”. 195 


A. 5102. „Moszek Gertler" handel kontekcji 
ludowej w Czejadzi, Bytomska Nr. 63, Firma | Molinowice 
е od 1929 г, Wiaść loszek Ger | Okrzei 22. КР 
iler, zam. w Czeladzi, Przełajska Nr. 22, A. 5121. „Moszek Grinberg" sprzedaż obn- 
| 5105, „Franciszka Bonecka” sklep rześ-| wia w Dąbrowie Górn. Sobieskiego Nr. 4 
iczy w Czeladzi, Bytomska 41. Firma isinie-| Firma istnieje od 1929 r. Wlaściciel: Moszek 
je od 1910 r. Właściciel: Franciszka Bonecke. | Grinberg, zam. tamże. 
гат. tamż 


poczt alag. plaski zegi 
Kieszonkowy chód dzwi 


e. 
ores 1 my wyreguiowany do minu! A. 5404 „Karol Bilny" sklep spożywczy w 
K Ёк алсујне каас. anaf SRP ‚| Czeladzi. Bytomska Ne. 46. Firma ное 
H 2 б агь 30.40 lep.| ЭЧ 1916 r. ciciel: Karol Bilny. zam. 
prof а оз іесла оК Зв, Benoe мека! забав + 
А Р а 12. ‚5105. ег" sprzedaż to- 
Warszawa, ul. Zórawia 42]. kopertami watów loksiylnych w Sosnowcu, Prez. Mo- 


*ciekiego Nr. 23. Firma istnieje od 1929 r. 
Właściciel: Hanoch Weksler. zam. tamże. 


W dnia 3 grudnia 1929 r. 


е хе świecąc 
25, 


А, 5124, „Anna Zacharska” sklep spnżyw- 
czy w Dąbrowie Górn. Dębowa Nr, 2 Ёїг- 
ma istnieje ad 1929 т, Właściciel: Anna Za- 
chamka, zam. tamże. 
A. 5125. „Chana Żygrajch” sprzedaż art. 
iel: jal ywczych w Dąbrowie Górn, Limanow- 
A 5107. „Helena Kościelna” sprzedaż ari. | skiego Nr. 30. Firma istnieje od 1929 r. Win. 
spożywarych i wędlin w Dąbrowie Górni | ciciel: Chana Zygrajch. zam, tamże. 
€żej, Szkolna 44. Firma istnieje od 192%] A. 5100. „Kajgla Wełdfrajnd" sprzedaż art. 
roku. Wlsściciei: lelena Kościelna, zam ców w Dąbrowie Górn, 
tamże. Firma istnieje 


3. 
rwarane. 17.35, 19.25. 23.—, 39, 
i lab damski 9.30, 


аш. Banan 
ге Ва 
Ф  ECZAMINA I SWIADECTWO. 


Ządajcie prospektów. 
Chcesz otrzymać posadę? 


Adrozować: Fabr. Sklad Zegarków „ZEGAROPOL* 
Warszawa Twarda 24 Oddz. 5 
UWAGA: 2а dobroć wyrobó 
muj my 


naszych otrzy- 108. „Wikiorja Wojciechowska” piwiar 
i sprzedaż papierosów w Sosnowcu nu 
Targowicy. Firma istnieje od 1928 г. Wlaści- Dc. 


(pA „KUKJER ZACHODNI” niedziela 26 stycznia 1930 roku. Nr. m. 


CZTERECH DJABŁÓW | serce matakan | 


Wkrótce: 


Potężny dramat cyrkowy w 12 aktach. „KULT CIAŁA” 


W rolach głównych: JANET GAYNOR i CHARLES MORTON. w-g Sroakowskiego. 


DZISI 


DAWNIEJ 
Kino-Tentr „UDZIAŁOWY* 


| Z c С коз С к 

ї 

| Kin ШЕ” | W niedzielę dnia 26 stycznia, > godz. 2 p. p. na żądanie pu- | © godzinie 4 popol. rekordowy A film p. t 
blczności będzie wyświetlana '1*a serja wielkiej epopei 


| „EEEE... | DALSZE DZIEJE TARZANA” „SYNOWIE SŁOŃCA” 


Teleton 7-65. 


e zd 
Od poniedziałku 20 do niedzieli 26 stycznia b. r., dramat erotyczny w 10 aktach 


KINO 
Nes | W SIDŁACH MIŁOŚCI nea = 
3 Od а Odda ATEAN 26 stycznia 1930 r. włącznie. Zywiołlowy hymn na 


KINO-TEATR cześć młodości burzącej wszystkie przeszkody w trjumfalnym pochodzie do słońca. Jeden 


» z napotężniejszych superszlagierów na rok 1930. O ышы рат FE Fog 
„ОСІЕСНА", SKRZYDLATA FLOTA” ranon котао 


К Gira., 1 Maja fd (tl. Hi i czarująca ANITA PAGE. 


e 
ANONS! ———— ANONS! 
Od poniedziałku 27 stycznia b.r. 


TRAGEDJA BŁAZNA 


|s 


W rolach glównych: OLGA BAKŁANOWA ! WILIAM POWELL. — Nad program Wesoła komedja. Potężny dramat cyrkowy. 
UWAGA! Obrar demenst-wany będzie :jlh> na aeanue: l-szy o godz. 5%, [l-gi o 7.30, Ill-ci o 9.30, W rolachspłównych: JENNY JUGO ү 
w niedzielę 1-згу о 3.30. — Pomimo wielkich kosztów dzieriawy obrazu ceny miejsc nie podwyższone. 1 WERNER KRAUS. l 
| ы e эш 1 + M z ыйын. мы. сыллаан ыйык з 


W ratach głównyełe Najpięk- 


Akcja tego porywającego dramatu lotniczego rozgrywa się w przestworzach i na morzu. 


Wszechpotężny dramat miłości i poświęcenia wediug znanej powiesci naszej wielkiej auto: ki Wkrótce! 


„CZARY” > R E ЕДЕ „Miłość Kozaka” 
li tytuł: j: IWAN PETROWICZ dE R. 
p. CAREWICZ ==, | “теч Lwa таны 


Karsy broja муса 


modelowania Ireny Ze 


ИТО 
[Т] CAREW KINO-TEATR TYLKO 3 DNI! Sobota 25, niedziela 261 poniedziałek 27 stycznia 1930 r. włącznie 


j 291 За ' Ganecar- | ЖШШЕ 

KUPNO Nazwa nie kłamie!! ALSTAORACJA КЫЛ Mar] Koncenjeoowaae 

i SPRZEDAZ 39 -fz urządzonym loka- demk i daiat Pe wisa, Zaremabie 
SR „REKORD”| TN атаа EK 


domy, parcele, fabryki, 


pyree cim daa a Кед Р mu piętrowym, mu- | mesara 
т » 
entha оласи А god: PASE) sowy 0-а rowanym, po kupnie “= ZEE katal TR tm m Аҹ 
jest nazwą godną i usprawiadliwioną dla i om niękaą limig i le- lelai 
"Dabrowa, бов aniwerselnej maszyny pońezoszniczej gdyż К rza" - Ski: ay wolny. bjo. | чете od 10 =i, ы. | sklepy, тийме, wis: 
go W. 2.1. stanowi ona ijentela wyrobio- | stonosze od 4. Nowa we макун сј 


miajstowościech Rae 
«урары, ‚ма 
453 fe takie wille ie 
w taye 20 1600 
Przyjmaaję do ssyca|ściach kurasyjaysh i 
swane damskie Ceny |klliaatycznych Bo 
niskie Sosnowiec. М. | пияно utrzymsje ka: 
is И р. Krewcowa takt a watystkiemi pe- 

475-2 | krewnemi sobie. istyta. 
| оаа W kraju | agra 
{КОК p. Јан јаса Z  uprzejraega 


) maitsi & реги ч Najstar 
1) szczyt dczkonaiikń i prazytyjwrómń, SS Marea 


1) majlepaae rouwiążane wszelkich baląrusk społecznych z ~ duą 


na i interes w pel- 
nym iuchu, natych- 
miast do sprzedania. 
w Niwce pod Sosno- 
weem. Wiadomość 
na miejscu, tel. 107. 


3) marmon motliwośc zarobkowych, 246 1) tel. 136 przyjmuje jut 
4) 100 proc, gwaran=li staluści dochodu apiy рифох 


półrocza 1929-50, эу 
m mA 


a 
CJ 


———————— 
Maszypą Singers bę- 
bankową mało аума» 
ną sprzedam tanio i na 
dogadnych warunkach. 
Sosuowiaz w. Oria 4, 
Juta Palnik от 


|= „љое ац 
Fortepian сзлтту, kra 
iki wprzedam. dogodne 
‚злс! Sosnswise, 


Malachvwainego 10, рУ 


Коду pracujacy, a maszynie чйалре ннн 
= złotych miesięconie, Wyrobiony n 


Bliżeeych informacji udzielamy bezplatne Masaya „REKORD 
matma osbyć 

w Król-Hueler К. GŁOWACKI, przy | 

а mr. 14, względnie: LWÓW, ul. 

lątro u pan! Maciejkowej. wzgl 

pin э RENE. wa 4 ‚ Stefan Кајдая, ul. Norutowicza 3%. 

z porran: рі ыыы 

mak REY Jest do sprzedania ko- | Poszukuje się ruty: | Bur-Daneleg рен 

w Tiu) stały, dwapłomie- |nowanych starszych | kuje kilka lndnych dan. 

# |wiowy, powierzchni w орттой нй | опет, Zgłoszenia: My 

RASZYNĘ do wycia |grzewslnej JIL m kw. |rótnych dwietnie Zaglę- | st Pawsteńciw 7, 

bębaskową і zabi budowany na cilnienie | bis, na 1-1, Talstein 

2 esierama 9 12 atm. Posiada ksią: | ajẹ. Zale 
z ukl. Bosgowiaę, 3 


ike kotłową, ko 
фән) 1 St -boban |. еллы, 25 w puniediałek 


| WŁOSOW 


| wypadanie, łupież, 4 
aienie usawa „Esan- 


sauja ЖЛ 
praenwnym гене wy s 


12.777" “вевалави 


eja Chinowo- 
Chmielowa” inMy- 
dło Chinowo- 
Chmielowe” (z Ko- 


makiem rane Koncesjonowana szkoła 


Ap- л 
Балан ч. pisania na maszynach 4% 


Freta Nr. 16. 5277 


czynna codziennie od godz. 8 rano oc 
8 wiecz. Wpisy i informacje w księgarni 
„POLONJA” Hale „Rozwoju”. 


prendam t a C= gh ISC ZGUBIONE | ИНЕП БИЕРДЕ 
Ше T eniten | ig төс!) udzieli J, Go- DOKUMENTY OBWIESZCZENIE, 

Saano- 
наета 
« Targu Sieleckim, Har: 
Ink. n 


lewski, Sosnowiec O- | Absotwentka szkoły 
Arska 4, tal 9-56. | Handlowej znająsa каїд" 
do sprzedania 4j gowo, аера! 
з powyivaysh wy- | piszące шя 8 


Na mocy art. 56 ustawy z dnia 11-VIII 
1933 r. (Dz. U. R. P. Nr. 94 poz. 748), oraz 
па podztowie par. 38 inetrukoji z dnia 
17-Ү-26 r. o przymusowem ściąganiu po- 
datków i oplat (dz. Urząd. M. S. Nr. 15 
poz. 168) Egzekutor Pawintowego Związ- 
sole Жакан |ku Komunolnugo w Będzinie palaje do 
Бн 15 W. Mso- publicznej wiadomości, iż w dniu 31-1 
oeo M53] 19%0 r. o godzinie 104ej z rana odbędzie 
Sulama Lefkowiez gù | віс w Strzemieszycach na kopalni „Wie- 
bił kaiątsechę ену | alava” publiczna licytacja na sprzedaż 
g| Chorych wydana pret | zajętych u mieszkańca wsi tejże rucho- 

өй мой, еу zi 

w fawieria. 90 | mości, a mianowicie: 4.000 tonn węgła 
miału oszacowanych na sumę 22. 16.000 
gr.e- celem pokrycia zaleglych podat- 
ków komnnalnych i skarbowych. 
wyciąg a| Zajęte rnchomości można oglądać w 
dludnaści. która ИИС na mienen sprzedaży 
? 440 | tychże, spisy zaś w miejscowym Urzę- 
S pokoi z kuchnią :|Stech = rocanike | dzie. 40 
| уткен 1899 а Zadrrmane эр. а аиа Резана 
КОРР bi  wwjskową karę ЕЗИ леко 


siec, Robotnicza Nr, 1, жейт, którą uni (-.) St, ŁYSZKOWSKI. 


„Drukowano farbą ik: Fabryki Farb Drukarskich „Pigment” Sp. Akc. w Warszawie” 
TET КӨРК: үг Чер даг танафус R = zk awa MR ЕЙ ыы а а A 


Wiersz millmetrowy jednołamawy: tronie względnie przed tekstem 40 gr. w ЫЫЫ 60 gr. w tekście 45 дг. za tekstem 20р 


Ogloszenia drobne il! д 3 za każdy wyraz powyżej 20 wyrazów 20—60 groczy za ERĄ wyraz od początku 
11 Najmniej 1 złoty. Ogloszenia 2 układem labelarycznym o 25 proc. draższe, Zagraniczne 100 proc, draższe. numerze niedzielnym 
i świątecznym 25 prue. drożej. Йа tersuinowy druk oraz przestrzeganie miejsca ogłoszeń ааа nie odpo sda, 


59 


Zgubiono 
ее 
walinwenego olt 
przechodząc ul 3 
ma  Dęblinskę 
“ тун» у) 


WAWA. | 7 
I WYCHOW. еа 4:3 


lees we po WO dy. Zeh 
“у д kole. | aaa ETES Sod A 
wych. 461-3 | pęciwentka. 


3 pakujowe miesska- 
nia komfortowe а wy- 
mi saras do w 

bł Suanowiee, 

"r 

[е0 R ч gospodarza 
42 


-|Ucsąc wę prz 
księgrwaści, arytmet: 
ki, Koreepondoacji, 
ki a handlu 


nm 
Skiep dr wredanie |Śprzecima 15% maro 
nkasyświe, ogzysteneje|wony trsy uhikacje. 
zapawninna gdyć w do- Ий Чч fi. 
мүт ponksie, Бит (ә, «Kurjers Ear 
Zgorzelskiegu, бено» | p0" 

wiec, zp be A 


менш" е WĘOSADY 
i PRACE 


s 


Bam в. 
Kowal Wincenty z ЕТЕ 


ler=me=hanik 1 du- 

praktyką po |got"wawem i praniem 
fadene iwiadestwa po- ү фек od 2—4 re | Маас 
}таету od 1 lątego |ówiadectwam. Знята» | банда титу 
, | Meare mam Б LO wiec, Paeaiga; У, "ел S 
онна da dobtare Ha 3 PIJ | Pawlik 414-3 


zuj э 
sy Orlej 


Nun ŻE 
a: Pilsud Nr. а Telgl. Nr. 6 « BLDAN, Malachowskiego Z. lelef. 7-90. +AWIERCHO 3-zo Maja 27. 
susnowiec: ARE Pilaudekieso Nr. 4. Telef. TÌME? NABROWA. Sobieskiega В. telet. — GRODZIEC. Będzińska 


WYDAWCA 1 REDAKTOR NACZ: TADEUSZ OPIOŁA.— DRUK „KUNIŁRA ZACHOD NIEGO” W SOSNOWCU. PIŁSUDSKIEGO 4 —REDAKTÓR Орр. HENRYK STRYJEWSKI. 
w 


